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'Opozycja sejm owa, sk ładająca  się z olw ar- 
*ych jej zwolenników i cichych sym patyk<-u, 
wą-stąpiła do w ałki z rządem  obecnym, do 
w alkj beznadziejnej, a  obliczonej ty lko  na 
wyborców. Zarówno stra teg ja , jak tak tyka o- 
pozycji okazała się naiwnie dy le tancką i d i 
w ała asum pt do hum orystyczne ch incydentów , 
k tó re  w całej pełni oświetliły jej nicość.

Podczas trzeciego czyf nia budżetu na czwar 
ty  k w ariat br. w kom isji budżetow ej, po sk reś
leniu większością “ nogo głosu - na wniosek p. 
Zdzieoliowskiego dochukowych kredytów ' dla 
m inisterstw a spraw  w ojskowych, kilku posłów 
pośpieszyło do pułkow nika Petrażyckiego, 
k tó ry  był obecny podczas obrad jako  przedsta
wiciel ntert-isowanego m in iderstw a, i w prost 
oświadczyło mu, źe p e łn a , Izba odrzuci w nio
sek  p. Zdziebliowskicgo, a przyw róci k r  d y ty  
wedle rządowego b> zmienia budżetu. Posłowie 
ci — słusznie zresztą. —  obawiali się, że pp!k. 
Petrażyek i, jako żołnierz, przyjm ie słowa za 
czyn —  gdy przecie ' cala akcja p. Zdziechow- 
skiego była  m ało m isternym  zamachem tea 
tralnym .

P. P arte ł, jako przedstaw iciel rządu, zacho- 
iwai zimną krew i nie skorzystał ze sposobno
ści, k tó ra  mu pozw alała na w ykonanie »knock- 
out«. P an  p rem je r z szacunku dla resz ty  Sej
m u po trak tow ał poważnie opozycję, ośw iad
czając, że rząd golów  jest uznać w zględy rze
czowe, innych atoli nie uzna, tudzież dodając 
'Jo tego następu jącą przestrogę: »Odpowia-
dzialność za k  msćkwencje za targu  w yw ołane
go na tak ie j płaszczyźnie biorą na  siebie tc 
o ropy posełeskie, k tóre w alkę rozpoczęły®.

Stanow isko rządu było jasne. Nie zdołała 
go naw et sprow okow ać wiadom ość, podana 
przez ItzeCiZpospolitę®, o wniesieniu przez nie
go dymisji. Byki o tw arta  droga do rokow ań, 
k tó re  naw et się rozooczęly.

Równocześnie obradow ał Sejm. L eader opo
zycji n. Zdzifccaowski przem aw iał bardzo gór- 
"™  l _ ^,xządow i, nie m ając świadomości, 
Że każde jego s ’oA-o zw raca Sie przociiwko nie- 
PTO samem i calcj opozycji. P. Zdz.ri-chcw.--.ki 
zgóry  przyznał, że w Sejmie nie obali rz ą d u , 
ż “ nie Sejm ale naród rozstrzygnie o swoim 
łosie. R ozstrzygnie? Nam się w ydaje, że już 
rozstrzygnął.

Ale p. Zdziechowski czć ln , a tyimczasem w 
Sojmio postanow ił w ygadać się w szechstron
nie, ocayw;iście nie dla przekonania posłów, 
rde — jak  sam się w yraził —  przem aw iał 
»pr»ez ściany j»by do tąwh, k tórzy  powinni się 
organ  oy-ać do działania w chw ili,’ gdy  rząd 
en pudn:.o«. T\ Zćlziechowski, w m iarę jak  prze 

r .a tu a  , o uniżał swój ton  górny  i rozw inął re
je?!" krzykliw ych inwektyw.,

rem jer Barto], acz nieobecny w Sejmie, od 
por lodział ua to inw ek tyw y k ró tko  i węzło- 

ó. se odrzuca komprom isowe propozycje ł 
lic. laga się uchwalenia budżetu w bmunietiia 
TZątlowem. Zwołana natyciim iast ra d a  gabine
towa zs tw ierdziła stan.owi.-iko prcm jera, a ma.r- 
iszalek Pił mełski, przebyw ający w D nr.k ienni- 
kach , telefonicznie Wyrazt-ł swoją, aprobatę.

3 W e  BaMtiemil
W 25 rocznicę śmierci.

bocznicow e w spom inania n ictylko służą w y
razow i hołdu dla w spom inanej zasługi, lecz 
także są poi ytcczne. jako  ak t przypom nienia. 

J a k  to, Bałuckiego trzeba/.
Tego ■wybitnego

przypominać.-' 
i tan zasłużonego pisarza na

po i u komedji po-fredrowskioj, życiem i pracą 
tak zrośniętego z rozwojem naszej sceny, 
z k tórej po dziś dzień ani na jeden rok niem al 
nie. schodzą najudalnicjsze z jego kom edyj,
, Grubo ry b y “ i „Dom o tw arty 41? I  to tu , w- Kra- 
j iw e, ry k tórym  urodzony (r. 1837) prawdę ca- 

swą życie śeećtea i gdzie rozw ija całą swą 
literacką i gcęniczną?

A jednak tak! • uniątają go  w prawdzie do- 
. 6 w szyscy starsi K rakow ianie, wielu z , ich
jeszcze żywo wspom ina bliższą z autorem  „Gru- 
oych rył znajomość, czy nawet; p rzyjaźń ser
deczną. jeszcze tu  i tam  n a  w yraźne zapy
tan ia  odezwie się jakieś iy w sz e  cc.ho bezpośre- 

e,l z mm styczności. Lecz wraz z ustępują- 
, coni P°koIaui%łn rówieśników' Bałuckiego, echa 

az bardziej odcltodzą w  stronę ciszy 
cm tntaiim j, coraz mocniej je przygłusza hucz
n a  i bu tną, X a k zgrzytliw a nieraz o rk iestra  
nowego idącego z y n a I choc m  SCfn)1,  tm a j
jak  dotąd, rnez wy ciężenie k-.m edje w  h to k i i  
go. to jeSLiak odczuwa sio ->«„„ . ■ i • , \  0?oba i%  au to racoraz^ więcej gdzieś w ty le  0 a !ek a  za J emi .
z o s t n j y e  coraz bardziej 7aciera si , ^  I
kie.-o'ilicze, ze coraz mi. ej się tcm  intei.esujc 
co czul, co m yślał, co cierpiał ten, k tó r y 'te j  
u tw ory  ku  w ieczni-nu śmiechowi s c e n ie 'pol
skiej przekazał; a k tó ry  sam  w sm utku  sic za
przepaścił.

M arszałek P iłsudski przybył d t  W arsza
w y —  jak  się w yrażają  złośliwi —  za sw-oim 
arg-umontern. Sejm, obradujący  dztsiiąj rano, 
m a powziąć uchw alę nie ty lko o budżecie, lecz 
także o  swoćm losie. (j.)

WCZORAJSZY ATAK PRAWICY NA RZĄD.
W arszaw a, 24 września.

Na w ezorajszem  posiedzeniu Sejm przystąpił 
do cbrad nad projektem  imtawy o prow izorjum  
fudźetow om  na kw arta ł 41 y  br. oraz o uzu
pełnieniu prowizorjum  na k w arta ł 3-ci. Jak o  
sprawozdaw-ca zabrał głos poseł Kościalkowski 
(Klub r ra c y ) , k tó iy  zastrzeg ł się n.a wstępie, 
że p rzy jął 1’et'e .at jedynie na wniosek m arszał
ka Sejmu, aczkolwiek nie zgadza się ze s ta 
nowiskiem, zajełcin przez w ieksaość komisji.

Po przem ówieniu spraw ozdaw cy zabrał głos 
pas. Polakiewicz (Stronnictw o Chłopskie), k tó 
ry  szczegółowo uzasadnił komecznośo utrzy
mania luedytów zarów ne uzupełniających za 
kw artał trzeci jak  i prelim inowanych na k w ar
ta ł czwarly' w wysokości proponowanej przez 
rząd. Pm rw szy w dyskusji zabrał głos poseł 
Zdziechowski (ZLN), k tó ry  ośw iadczył na 
w-stępie: Przentaw am  jako  rzecznik opozycji,
lecz nie nakreśleni solne celu obalenia rządu 
zapomoeą skupienia najw iększej ilości głosów  
przeciwko niem u, gdyż rząd, k tó ry  przyszed. 
do wbrdzj' na sku tek  p?óby sit przez m ost, nie 
pada na sku tek  próby s il przez drzwi. Upadek 
tego rządu nie będzie przesileniom rządoweśm 
ale pa listo owem. Nic głosowanie parlam en tar
ne, alo naród polski rozstrzyga o swoim losie. 
W  dalszym ciągu swego przem ówienia p-Dsel 
Zdzie cl morski stw ierdziw szy, że stronnictwo je
go jest w opozycji do rządu, bo nie w ierzy, 
aby  on mógł rozwiązać zagadnienia, jak ie  w 
tej chwili sto ją przed państw em , przeszedł do 
om awiania poszczególnych działów adm inistra
cji państw ow ej, wykazując, m iędzy runem i:> że 
obecna popraw a sy tuacji gospodarczej filo jest 
w ynikiem  prac obecnego rządu, ale cyn ik iem  
prac rządu  poprzedniego oraz szczęśliwemu o- 
koliczjrośctami dla naszego leksportu węgLn. —  
Ków*i-też ' drz-yinanl-n przez Pol Z1; nneji+ra w 
Radzio Ligi Narodów je.st zaledwie minimum 
tego, co Polska mogła otrzym ać.

Mówca ostro krytykuje działalność ministra 
oświaty i rolnictwa, a  następnie przechodząc 
do o m w  ogólnej sy tuacji finansowej, podkreś
la fak t osiągnięcia równo=wagi 'budżetowej oraz 
podnosi z uznaniem w ysiłki m inistra K lam era, 
zu it rza jące  do osiągnięcia i utrzym ania te j 
równowagi, łdowcę jednak  niepokoi tendencja 
do zwiększania w ydatków  i z tego powodu u- 
waża za konieczne zmniejszenie sum y propo
nowanego przez rząd  prowizorjum , w  myśl u- 
oKwia-l w iększości komisji.

Przeciw prowizorjum wypow iedział się n a 
stępnie poseł Piwesch (Zjednoczenie n iem iec
kiej, uzasadniając  to stanow isko brakiem  zau 
fania do rządu z powodu jago dotychcza?CMvej 
U ialaluości. Dalszy mowea pos. Czuj (Klub 
kat. lud.) oświadczył, żc aczkolwiek poczyna
nia obecnego rządu w wielu punktacli nie za- 
dow altiiają go, to jednak  nie chcąc u trudniać

Bo czyż wdelu z młodszego pokolenia w-ie 
o tom, że ten najw eselszy po Fredrze polski hu
m orysta, pewnego dnia  jesiennego, już w po 
ważnym  wieku życia, poszedł za m iasto, na 
błonia krakow-skie, i tam życia swego, tragicz
nie, w ystrzałem  z rew olw eru dokonał... Dwa
dzieścia, pięć la t minie niebaw-em od tego sm ut
nego 17 października roku 1901.—  a  tę zaw iłą 
zagadkę akordu  rozpaczy vr zam knięciu d łu
giej, rdzglośnej melodji śmiechu coraz bardziej 
w artk a  fala żj cia w niojam ięci toni pogrąża.

To też dobrze uczynił dywoktor N ow akow ski, 
sk ładając w hołdzie zasłużonemu kom edjupisa- 
rzowi niety lko wznowione ł ,( -rube ry b y 1-, lecz

glosował zapracy  rzgetowi klub jego będzie 
prow izoijum . ,

Fos. Poniatowski (W yzwolenie) o-cenia dzia- 
alność rządu życzliwie. Zdaniem mowrcy', m.ę- 

dzy zamierzeniami rządu a rzeczywistością jest 
jednak  rozdźwlęk, co p rz y p ła ć  należy atm o
sferze biurokratycznej prceszkadzającej w'pro- 

'-wadzenii nowych m etod. Pozostawienie IY ad 
m inistracji colego S7.ercg’u ludzi nicodpowue 
dnieb jest przyczyną złego. Takiem  złem jest, 
w edług posła Fonia to ws.ku:” j ,  polityka nimi- 
sira skarbu, idąca po Fuji wielkiego przemysłu, 
niewykonywanie ustawy o reformie rolnej) za
niedbanie k weslji długoterm inow ych kredytów 
kom asacji, serwitutów', zwuaszoza za* niszcze
nie szkolnictwa pow szechnego i faworyzowa
nie szkolnictw a średniego i wgższego.

! N ąstępny  mówca, pos. H nrtglas, stw ieidza, 
‘że budżet nie powinien przekrew.yć 1-5 nriłjar

da  zł. R ozpatru jąc prowizorjum z p u nk tu  wi
dzenia politycznego, mówca ośw'iadcza, żs  do- 
lycłiczas rząd nie uczynił nic, coby mogło 
Koto żydow skie skłonie do udzielenia mu zaufa 
nla. Stowca ostro a tak u je  ministra oświaty, za
rzucając mu, że toloruje stosowanie »num erus 
clausus« przez różno wyższe uczelnie. Kończąc 
poseł IIartg,u.s oświadcza, że klub jego po
wstrzyma się od glosowania. Z kolei zabrał 
głos poseł Fiderkiewicz (NPCh), z.gLaszująe 
wniosek o skreśleni© pierw szego a rty k u łu  pren 
w.izo rj urn.

N astępnie przem aw iał poseł Sochacki, k ry 
tyku jąc  działalność rządu, oraz zarzucając Pol
sce, że je s t nastro jona m ihlarystycznie, co sp o 
tkało  Się z kategorycznym  sprzeciwem ze s tro 
ny m arszałka.

N a tero zakończono w czorajsze posiedzenie 
Sejm u,

arsi» Piłsudski Warszawie
ŁuJjeaoja r̂ojalera SarMa u ‘ezytfenta Rzeczypospolitej

pTelefoncT naszeg© ko"-e?nond^nt.i)

Warszawa, 24 wuześnia. . D z i ś  r a n o  przybył z^rów" paustwowTycb, generalicję, baon pie
Druskiennik do Warszawy na skutek wy v° - j i  szwadron szwoleżerów'. Dziś przeil południem

7 * a  f f n / lw  -i A -i e? n   t  i n _ . .. •

echoty
j   II » - V I I  JP -   ------

rzonej sytuacji minister spraw- wojskowych o godz. 10.15 Prezyuent Rzeczypospolitej, któ- 
marszałek PiJsudsIu, pow itany na dworcu w -.ry  przybył do Warszawy, przyjął na audjenc|i
spwsób szczególnie uroczysty" pracz dostojni- i prem jera B arPa. , .

rzuGii @ sp ra n ie  S ifflfe la  f ó t  R leugleta
(Telefonem m] naszego korespondenta)

W arszaw a, 24 w rześnia. Dzisiejsze posiedze
nie Sejmu odbyło się blisko z godzinnem opóź
nieniem. Dowodzi to pewnego zobojet- tenia i 
fatalizm u, jak i ogarną! czionków obecnego 
Sejmu, Oblicze naszej reprezentacji na zę- 
w-nątrz nie zdradza też w cale podniecenia, któ- 
reby by to dowodom zaniepokojenia z .powoda • 
grożącego rozw iązania. Znawcy ^-w nioskują 
stąd , że powszechnie Istnieją, przekonanie o nie
możności przyprow adzenia prowizorjum w myśl 
żądań projektu rządowego. Ost,atec.znyrch 
wniosków  nie da się ,\w«mic, gdyż zależą ono 
w znacznej mierze cd  spo-piau Ebsentowam a 
s ię  p e w n y c h  s i ro n n :c t iv  n a  p ra w ic y . Z ap o w ied ź

zję w-zględom m inislra skarbu, tłum aczona jekt 
w pewmycb * kola cli politycznych jako  wymik 
wczorajszego poiOiutr.ier.ia stronnictw prawicy 
i centrum, k tó ie  w ten  sposób chcą odpowlo 
dzieć na  wmzorajszy kom unikat rządu o wyni
ku Rady- m inistrów. P raw ica i centrum , og ra
niczając zmianę prowizorjum  do usta len ia  su 
my w ydatków  na 450 m iljonaeh, znalazłyby 
zdane m ś w ir a  argum ent oszczędnościowy w  
stosunku  do postu latów  skarbow ych rządu. —  
W yjaśnienie' sy tuacji je s t ściśle związane z 
wynikiem głosowania. W  każdym  razie posta
w a rządu sądząc z opinii sfer do m ego zbliżo 

I nych, jest nieugięta, a lnow iem  wecue opinji

Pekin, 24 w rześnia (AW). W ojska generała  
zang Tso L ina, prow adząc ofensywę po oau 

brzegach rzeki Hoang Ho, rozproszywszy zna-, 
cźił* oddziały armji narouowej, zdobyły mia
sto 3au Ton,  ̂osi: ni w iększy ośrodek przed 
pustynią  Gobi.  ̂ W  zw iązku z tern położenie 
czemonyc- oduzio 3w arm ji narodow ej 1 gen,. 
Fenga, operujących rJ  tym odcinku, j e s t 'u w a 
żane za bardzo ciężkie.

De!e*ncjc chlórKti a> Liaze nawet™
Genewa, 24 w rześnia (PAT). Do delegacji 

chińskiej przy Lidze is a rod ów przybyła  dele
gacja chińskiej młodzieży, stud ju jącej w wyż- 
szycii zakładach europejskich i przedstaw iła 
prośbę, aby  delegacja chińska założyła protes* 
u Ligi N arodów  przeciw pewnym aktom  flo ty  
angielskiej, k tó re  uw ażają oni za naruszenia 
prawa międzynarodowego.

Równocześnie delegacja  m iodzie/y  chińskie! 
w ystosow ała na piśmie apel do członków 
■wszystkich zebranych w- Genewie delegacyj, w 
które j również przedstaw iają  sw oją skargę o- 
raz proszą & iuterwnecję z© strony Ligi Naro
dów. A pel zaznacza, że je s t obowiązkiem Ligi 
N arodów  bronić ludność chińską przed n ap a 
ściami wielkich mocarstw-. Jeżeli in terw encj i 
tak a  nie poskutkuje, to  w ypada w yciągnąć 
s tąd  wniosek, że maie i słabe narody  nie ko rzy 
s ta ją  z takich sam ych praw , jafcio posiadają 
w ielkie m ocarstw a.

postu Jń-rki, iż zyWsi ,ymI^ z y c jQ iuórą ty c b „fer  nujdrobmc,sza zmiana prOwizorfum
dotye licza .3 l im i to w a ł  ja k o  p ry w a tn ą  k u r t u a - ń i i e  będzie akceptów  ar

" 0 zoramn
Lciidyn, 24 wrzcśii:tro(PAT). DzaennikL do"  

noszą, że między Anglją a Japonią toczą się , 
obecnie rokowania w spraw w zbrojnej interwen 
cji w Chinach. Anglja miała Ameryce uczynić 
propozycję wzięcia udziału w ‘ej akcji, otrzy
mała jednakżk z )Vaszyng onu odpowiedź od- 

; rnowną.
Jak slveh"ć, Jap''PjS_ P^faw-ibi narstępująco 

‘warunki na w y p a d e k  interw*ncj, wojskow-ej: 
ograniczenie bazy flotowej w Singapore, uzna
nie szczogólnj c!i ini uesow' „ aponji i popiera
nie polityki pokojowej i -oP-nyeneji Japonji w 
MaiKlżurji. .

Sytuacja w Cińnacłr zda.,“ się łiyć nadal po
ważną. Rząd angiebki poiccił trzeciej flocie

torpeioawców-, składającej się z 9 okrętów", udać 
się na w id y  chińskie.

Gwałtowne wa5ki w Ghinsch
Pekin, 24 w iześnia (AW). Na- froncie połu

dniowym  w ojska kantońskie prow adzą na pół
noc od Hatikfui gwałtowna ofensywę, w yzy
skując swój sukces, osiągnięty w ostatn ich  
wałkach pod lła n k a u  i W u Czang. Linja grzbie
tu  gurskiego Hwraj zostaia przez K antonczy- 
ków częściowo sforsowana. W  zw iązku z tern 
W u l  ej Fu zmuszony został do przeniesienia 
swojej kw atery  dalej na pótnoc od Czen Czou, 
w niewielkiej odległości od I lo an g  Ho.

Podróż m n. Zaleskiego do Paryża 
i Genewy

^Telefonem od nar/ego korespondwfjp
Warszawa. 24 września. M inister soraw  ?.«, 

granicznych Zaleski ma udać się do Paryża t 
Genewy-. A

Powrót Młynarskiego
Warszawa, 24 w rześnia (AW ). W czoraj wio 

ozorem powrócił 7. L  /r,dyi\u j P a ry ża  w icepre
zes B anku Polskiego p. Młynarski. Zanytywi-i 
n y  przez dziennik a rzją odmówił bliższych <n- 
.orinacyj, podkreślając tj-Jko, że wyjazd jego  
był n a  czasie.

Zniesienie „Numerus ciaunio^
[ (Telefonem od naszego korn-ponl&nfa)

Warszawa, 24 września. "Nasz Przagdad* 
donosi: M inister ośw iaty Sujkow ski podpisał 
okólnik, odwołujący tajny okólnik b. miuistrn 
Giąbińskiego, k tó ry  upow ażniał uniw ersytec
ki© rad y  wydziałowe d o 'sto sow an ia  »numerus 
clausua® dla kandydatów  żydowskich.

Regresja podatkowa
(Telefonem o ł naszego korespondenta)

Warszawa, 24 w iześna. W obec podw yższ— 
nia  cen węgla min. skarbu zarządził wzmożoną 
egzekucję zaległości podatkowych przedsię
biorstw węglowych. *

także w łasne (słowo literackie. J e s t  mem 
o p r a  c o w  a n i e ii o e g o  w y  d a n . t  a 
t e j  w ł a ś n i e  k o r n e d j h  k tó ra  juz w 
dniach najbliższych ukaże s,ę na poteaolt 
karskich (nakładem  „K rakow skiej Rn »ha B } - 
d-awni-czoju N r 95 „B ibljoteka N arodowa 
I. „G rube rybyb, liomedja w 3 ak tach  Mac.n . 
Batu&kiogo. Opracował dr Zygm unt 1 c m p- 
k a - N o w  a li o w s li i).

Zam ieszczony t.utaj w stęp historyczno-li' e- 
dacki p ióra dra N ow akow skiego jest napraw dę 
cennem przypom nieniem  postaci Baluckiego- 
jest pożytecznem  odświeżeniem wnżniejsżyeh 
d a t jego życia i pracy. Ttej bowiem, co dawniej 
pisano o B ałuckim  (.Pieniążek, Bartoszewicz, 
Chmielów skl, Fclumań)', zatarło  się już na do
bre w  pamięci, tak , że naw et ostatn ie przypom 
nienia dra**Szyjkowsl.iego („Dzieje kom edji poi 
skiej v/ zarysie11), nie v :ele tu ta j pomogdy. 
Tora z dopiero tak ą  popularnością cieszące się 
w ydaw nictw a ..Bibłjoteki Narodowrcja rozpo- 
w-szecluu napew no błUszo wiadom ości o życiu 
i tw órczości pisarskiejj^Tłałuckiego, szczególnie 
w śród kształcącej się lruodzieży, tem  .daitecz- 
niej, że  podaje je  w ytw cane pióro biegłego

znaw cy kom edji po-fredrowskie .1 (w ydanie kry-j
tj-czne „P ana Damazc-go  ̂ ttS^skieg^i, mono- 
grafja: Józef N arzyinsk1 - -.nedja społeczna), 
jak  też miłego i świetm .  ̂ n a rra to ra , au to ra  
doiikonałej opowieści w 1 in ti#  ty tu łem :
„W ym arsz14.

Barwnie zatem  i p lanow o kreś]; ćlr Nowa- 
kow -ski obraz życia i ' 1 r Niści Bo łu c k ie g o . 
U w stępu zaznacza odiazu głów ną o p i 
sarza w  rozv,'oju naszej kom edji. >ya tlo°  ól. 
u ej charak terystyk i sceny P o i ,k ie j z u .nT nu- 
jacym  na niej żyw S I S  szlacheckim  >0<]p ©- 
m  znaczenie Bałuckiego, jak© le ^ P ,. t ,  
p ierw szy o rw o rz ji szeroko podw oje sccnv ń-i- 
szej dla m ieszczaństw a, k tó ry  by] n -e
magm is, to w każdym  razie p Łlreili? p 0’ j R k j e t 
k o m e d i i m i e s z c z a  u s k i o ; m • •
u ais całej falandze ^
snych i następców  aż p0 
gdzie twórczość n. p. 7 ^ ^  luh 
skiego da się gęm uyczrue zw iązać z 
mnemi początkam i14.

Rozdział drugi wypełnia

jego skró

jc ie  B a lu ck ie ro 44 
Od la t szkolnych począwszy snuje sio przed
nam i obraz jogo życia, jc ff0 zainteresow ań 
społeczno-politycznych, w  następstw ie k tó rych  
Bałucki dostaje sil nń rc 'y  do w ięzieni;i ’all. 
strjackiego, jego F<ąc 1 Uiumfćwr literackich 
i przojś-i życiowych ]-0 ^ g ic z n o  ..finale44 na 
hłonśech krakowskich. ® . ,7n tra f/d 0 ciiarak- 
terezujo  d ''r . Nowakow^yi m trzecim  rozdzia
ło „kontrńst człowieka i k ic ra ta 44, k o n tras t po
m iędzy znaną z portretów , po irazną. m yślącą 
i polną zadum y twsirzą czm w eka — a tem  we- 
solom obliczem literata, t to r e  przeg ląda  z po
za ty lu  beztroskich konicdy], hum oresek.

Z zagadniem em  czlowudra w iąże spraw ę je 
go idoołogji. Pomimo "wry bitnie radykalnych  
za m łodu. postcpooro-dcUCKratyczuj-ch zapa

tryw ań. problemy społeczne i polityczne, l,.o- 
rvm  sih 'y  w rraz  rhawał w całym  szeregu p ow e- 
śćł eb rcza jow rcb , a  najgłośniej w  powieści 
nod tytule ar: ..S tarzy  i młodzi14, w  tw órczości 
komećljowej in teresują Bałuckiego w m in im J- 
nvm stopniu. ..Bałucki bowiem jes t przede- 
wszy.stkiem farsfetą, k tó ry  obserw uje życie po 
to aby wyław iać zeń zabawne figury, kom i-z- 
nc sytuacje i we-sole kaw ały . U w agę sw oją sku 
pił jedynie na najzw yklejszem , pospolitem  ży
ciu wraz z całą jego n ieodłączną szarzyzną

niej nastro jonej, dla dobra drugich wesoło 
uśm iechniętej. Ten rys charak terystyczny , k tó 
ry  mazu a lty m  p e d a g o g i c z n y m  Jo p- 
t y  m i  z m e m ,  to pogodne spojrzenie na ży
cie (którego „praw dą —  w edług Bałuckiego —■ 
jest niety lko b rzydka narośl, lecz także śpiew  
słow ika lub w oń kw iatów 44) —  to może n a j
głębsza, w ew nętrzna w artość jogo tw órczości 
kom edjow ej, niosącej skrzepienie lekarstw em  
śmiechu i lekkiej, żartobliw ej sa ty ry , a zara
zem źródło jego duchow ego rozminięcia się zo 

i tryw ialnością44. „Z tego jednak  potrafił przez sceptyczna linją ówczesnej m odernistycznej 
czas jakiś w ydobyw ać m aterją ł tcik obfity, że itiwatury.
przy system atycznej i-pitnej p racy  osiągnął re- 
kordow-ą produktyw ność k tórej sceny pol
skie, ta k  przytłoczone ciężarem  obcego -eper- 
titaru, zawdzięczały przez ła t trzydzieści rok  
rocznie jedną jz tu k ę  oryginalną. Jbolc kom edji 
nłynęla 'również szerokim  strum ianiem  twór- 
c 7.ośó powieścio-})isarska'4. (Dział ten  dzisiaj 
zaponmi iny, a  niemniej wutżny, ivym agałby ro 
wnież omów-icnia w nsobnem stndjum ).

W dałszyun ciągu d r N owakowski k red i ob
raz twórczości, om awia jej rom antyczr o-liry- 
ezne początki, dzisiaj tak  zapomniane (nawet 
o tem  nie pam ięta się, że ■właśnie B ałucką jest 
autorem  popularnej pieśni .„Goralu, czy ci nie

W  następnych rozdziałach d r Nowakowski 
podaje cbronologję i podział komedyj'. podkre
śla znam ienną dla nich pogoń za śmiechem, 
charak teryzu je  figury B ałuckiego, tea tra lność  
jego sztuki i ich w yraźne nachylenie się w s tro 
nę karykatu ra lnego  rysunku, ba.dzo  trafnie 
usta la  główne elem enty kom izm u B ałuckiego, 
wrcs/.oi i w osobnym rozdziale om aw ia lite rac 
kie w alory „G rubych ry b 44, czem  zam yka 
w stęp, p ip -zeazający  kią tyczne w ydanie  ko- 
medji w edług użyczonego łaskaw ie przez ro
dzinę B a\ucki(,go egzepłatza  suflerskiego z ro
ku 1882.

T a  odległa d a ta  egzem uiaiza ..Grubych iy b 4‘
ż a t4, czy też piosenki o „Pieszczotce z k o tk ą  ) ,R  uprzednia d a ta  pierw szego w K rakow ie przed- 
pogłąny Bałuckie-go na powieść i jej spo łeczno-!staw ienia (2-ł w rześnia $6.81, wiec dzisiaj ró- 
wychowawczc zadania, pogiądy w reszcie n r  yu© pvzcd 45 la ty ) starsze pokolenie prze, 
komodję, k tóra , podług Ba’nckieg'0 , m a za cel jniesie w spom nieniam i w te czasą", kiedy to  prze- 
ty łko  fcawif- Cytow aną tu ta j uua^ai a u to ra  m iłych staruszków  Ciaputl.icwiczów cudownie 
„Grubycli ryb‘;: / - d a j e  m i  s i ę ,  ż e  j e- kreow ali W olska oraz W ojdalowicz, po nim  
s t e ś m y a ż n a d t o ? d e n  e r  w  o w  a-{zaś Siemaszko, a  P agatow icza g ra l niezrów na- 
n i, a. ż n a  cl t o  p e s y m i s c. i, a  ż e b y |U y  w  tej sztuce Fełiksiew icz (z mą-ślą o nim 
n a s .  z a m i a s t  ?■ t e g c -  l e c z y ć ,  j e-j Bałucki tę  rolę. miał stw orzyć), w ro ta c h  zaś 
s z c z e  d o b : j a n o ł 14 pozw ała choć n a tio -jd z iiw czą tck  zabłysły  uroczo pp. ry szn ik ó w n a  
sze zajrzi i  w głąb te j duszą- ciekaw ej, 'dla s ie -’i Stachowicz. Od te j pory  przez scenę przeto* 
bic sam ej sm utnej i peś\’mlstj'Cznie najw idocz-dczylo się wiele now ych ; ta k  oilmicmiycb rzc.

\
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Z  O se c h c -B lo w a e ji
i (W ywiad niem iecki z prez. M asarykiem. -— P o
lity k a  obecna polityką realistów . — Porozu
m ienie z Niemcami możliwe. —  P race  Szwehli 
tu\d uzyskaniem  większości i rządu parlam en

tarnego. — Jeszcze spraw a Gajdy).

W ywiad dziennikarza niem ieckiego z prez. 
^Masarykiem i jego zapatryw ania na politykę 
iwewnętrzuą są ciągle przedm iotem  roztrząsali 
w  prasie czeskiej i niem ieckiej. I  rzecz dziw 
na : to, co było treścią politycznych zapatry 
w ań  M asaryka przed -wojną zarówno jako  po
sła  do parlam entu  w iedeńskiego, jak  i jako 
przyw ódcy stronnictw a t. zw. realistów , dziś 
dziw i a naw et niepokoi n iektórych Czechów. 
W łaśnie d latego nazwali sie. ^realistam i*, że 
patrzy li realnie, trzeźwo na  stosunki narodo
wościowe w  Czechach; »na nic się nie przy
d a  —  mówili — w aśń i niezgoda, k tóro  tylko 
ją trz ą  i burzą a nic nie zbudują; lepsza chuda 
zgoda i współżycie, bo ani m y Niemców, ani 
Niem cy n as  z k ra ju  nie w yrzucą*. Temu prze
konaniu  został prez. M asaryk w iem y i dziś jo 
jaw nie głosi, uw ażając tak ą  politykę za je d y 
nie dla kraju  pożyteczną. O ile Niemcy, prze-j 
s taw jzy  byc narodom panującym , zrozumią 
sw e zadanie i zgodzą się na rów noupraw nie
nie, nie żądając przyw ilejów , m-oże nastąp ić  w 
Czechach era spokoju  i wspólnej p racy  ku  po
żytkow i obu narodowości.

Pierw sze k roki k u  tomu uczynili już a g ra t 
rjusze niem ieccy, k tó rzy  na  wiosnę przystąpili 
do większości rządow ej i głosowali za cłami 
zbożDwemi; obecnie u ją ł ten  w ątek  w  swoje 
ręce dośw iadczony polityk  A. Szwehla, k tó ry  
pow róciw szy po dłuższej kuracji do k ra ju , 
w ziął się do pracy energicznie. Celem jeg  jest 
utw orzenie rządu parlam entarnego; czeka tedy 
jeszcze na uchw ały kongresu socjalistów  cze
chosłow ackich wr Bernie, k tó re  zaw yrokują, 
czy  w ezm ą udział w  rządzie, czy też pozostaną 
w  opozycji. Tym czasem  przygotow uje program  
prac przyszłej sesji parlam entu , w którym  na 
pierw szym  planie sto i budżet z możliwemi o- 
szczędnościami, i w ypracow anie now ego syste
mu opodatkow ania. Szwehla zapewniwszy sobie 
fila tego program u większość, chce utw orzyć 
fząd parlam entarny , do k tóregoby naturalnie 
Vszedł jako  prcm jer.

W szystkie stronictw a nalegają  na  rychle o- 
łw arcie parlam entu . Pomimo to trudno  się 
spodziewać w cześniejszej sesji ja k  w połowie 
listopada. Tym czasem  pracu ją  k luby  p arla 
m entarno, o k tó rych  p racy  um ieściła a jencja  
telegraficzna kom unikat, że »narady m iędzy 
posłami niem ieckich stronnictw  aktyw istyez- 
nyeb, a  posłam i republikańskim i i ludowym i 
doprow adziły  do porozum ienia we w szystkich 
spraw ach zasadniczych*. W eszła ted y  polityka 
czeska n a  to r  p rosty  i dobry; osiągnięcie celu 
nie jest może dalekie.

Spraw a gen. G ajdy ciągle jaszcze zajm uje 
um ysły. Z chaosu r tw tla c y j, now inek, dom y
słów  i bajek trudno w ydob tć  praw dę, ale to 
ino u lega wątpliwości, że się tego m łodego i 
sp ry tnego  generała  przelęknitomo i postano
wiono go usunąć, Iiz j-jac ie le  jego uw ażają 
sposób oskarżenia go pizez a ttach e  w ojskow e
go francuskiego za sztuczkę, dokonaną przez 
min. Benesza, aby  odsunąć od rządu i prezy
den ta  odium; wrogow ie nazyw ają  go wprost 
zdrajcą i szpiegiem i dom agają się, aby  go*nie 
pensjonow ano tylko, zdegradow ano i u su 
nięto  zupełnie z ann ji, bo inaczej nie tylko 
b y  pobierał płacę, a loby nosił uniform. Sprawa 
wejclzei jeszcze na  poiządek dzienny i narobi 
dosyć hałasu , k iedy nadejdzie term in rozpraw  
.sądowych, w yznaczonych w  procesie G ajdy 
przeciw  jego oszczercom. W yjdą niew ątpliw ie 
.ma jaw  w szystk ie przesadne oskarżenia, nie 
m ające realnej podstaw y, ale może się w ydo
będzie n a  jaw  i praw da, że G ajda niezupełnie 
logalnem i sposobami uzyska! ta k  w ysoki i wy-

© le lK a  n U d o  c s n n i t a  p i m i l t ó ®  p rzem ysłu

nia 8-godzinnego dnia pracy w  przem yśle w łó
kienniczym , w spraw ie ustaw y o najm ie pracy 
pracow ników  um ysłowych, w spraw ie ustaw o
wego przym usu d la  pracodaw ców  w k ierunku 
przyjm ow ania do pracy robotników  zarejestro
w anych w P . U. P. P. i pobierających zasiłki 
d la  bezrobotnym i, oraz w  spraw ie uruchom ie-

W arszaw a, 2-1 września (PAT). W dniu 23 
bm. m inister p racy  i opieki społecznej Ju rje- 
wicz p rzy jął przedstaw icieli w szystkich trzech 
związków zawodowych przem ysłu w łókienni
czego w Łodzi, w spraw ie za targu  o  podw yż
szenie płac w przem yśle w łókienniczym  dla 
w szystkich kategory j pracowników- um ysło
wych, m ajstrów  i robotników , w sprawie lam a- n ia  fabryk żyrardowskich.

© y n !  0  s e n s i e  ś m  s z u lt t o o s k te l  &  l i n i e
'(Telefonem od naszego korespondenta)

\V zw iązku z wy- s ta ł n iejak i Ginko, k tórego  b ra t jest dygn ita
rzem  w Rosji. U trzym yw ał on s ta ły  k o n tak t z 
2 kurjeram i sowieckimi. Jednego  z nich .are
sztowano. Na czele ekspozytury  w- W ilejce sta ł 
Balusz. Ujęto go z 2 kurjeram i sowieckimi. B.i- 
lnsz chciał dw ukrotnie uciec. W  czasie pow tór
nej ucieczki raniono go. Sędzia śledczy prze
słuchał g  przed zgonem. D otąd aresztow ano 
^0 ludzi.

------------o----------

W arszaw a, 21 września 
kryciem  afery' szpiegowskiej w W ilnie, śledz- 

j bwo ustaliło, że sztab szpiegowski mieścił się w 
■Wilnie na AalokGlu w piw iarni Aleksandrowi- 
, cza, pozateru ekspozytury  znajdow ały  się w 
W ilejce Głębokiej i Innych m iasteczkach ziem 
wschodni eh,

| W  akcji szpiegowskiej brały udział kobiety, 
k tó re  zostały aresztow ane wraz z A leksandro
wiczem. N a czele ekspozytury w  Giębokiem

R e fo rm a  pomocy lekarskiej
dla urzędrsikó̂ 7

W arszaw a, 21 września.

kowym zagaił prezes komitetu, Jurczyk. Posiedze
nie z przerwą obiadową trwało do późnego wie
czora. O godzinie 20.30 uczestnicy Zjazdu wzięli 

i udział w raucie, wydanym na ich cześć przez ma-
R ada m inistrów  uchwaliła, niedaw no o p ra c o - |f* tła* f  Ka*owic- W zjeździe w-zięlo u k ia l  kiR 

w any  przez departam ent służby zdrowia mini- ( k ^ e t  D-uirzy zc wszystkich dzielnic Bokra. Z oka- 
sterstw a spraw  w ew nętrznych p-rojekt roz.pn-i/jb ZjauJełu otw artą została wystawa farmaestycz- 
rządzenia o zreform owaniu pomocy le k a rsk ie j , aio-technicz.na, na której wystawiono w j roby fa- 
dal urzędników  państw ow ych. Rozporządzenie krajowych,
to, k tó re  w krótce ukaże się w Dzienniku U staw ! jj© w c* o ti!ty  p » r .  © r l i ó s S i i e g o
? ;  U-, wąrrowadza rozszerzenie zakresu pomocy j moskicwSika komunikuje o przebiegu lotu

wie nie zawróciło, a zapom niał, że na  dole zo 
s ta li osobiści nieprzyjaciele, k tó rzy  obserwo
wali każdy  jego ruch i czyhali na jego zgubę.

(Prz.)

czy: i w iw isekcyjny te a tr  natu rałistyozny  i fan- 
tastyczno-w izyjny d ram at i zjadliw a kom edja 
czasów  najnow szych, a  przecież siły  tea tra lnej, 
tkw iącej w kom edjach Bałuckiego, zabić nic 
nie zdołało. Ta zaś cudow na siła te a tra ln a  —  
to  ich słabość i moc zarazem  nieśm iertelna. S ła 
bość — bo istnieć one nie m ogą bez tea tru , bez 
w spółtw óiczej p racy  ak to ra , s tąd  też Bałucki 
w  czytaniu niem al nie istnieje; moc —  bo, ile 
razy  zjaw ią się u  nas św ietni ak to rzy , ak torzy- 
tw órcy  (jak po daw niejszem  pokoleniu osta
tnio w rolach W istow skiego i Pagatow icza —  
F re n k tl  i Kam iński, na scenie krakow skiej p. 
Jednow sk i w roli 'W istowskiego, w rolach 
staruszków  O ispulkiew ięzów  pani Kosmow
ska i p. Szymborski), ty lek ro tn ie  w- c a 
łej św ietności zinart.wyehsta.je p raw da ży
cia, zak lę ta  w  ten pogodny obrazek, nie dzi
siejsza w prawdzie, nie bogata  sw ą treścią  du
chową, lecz tern więcej z oddali poetyczna, tem 
więcej p rosto tą  sw ą w ym owną, p rosto tą  szcze
rego , niewym uszonego śmiechu, k tó rego  blas
ków  natu ralnych  dzisiaj już niem al nie znam y, 
t D obrem u siewcy tego praw dziw ego śmiechu, 
zasłużonem u i św ietnem u przedstaw icielow i ko- 
znedji po-fredrow skiej, celow y i pożyteczny 
hołd  oddaje obecny d y rek to r sceny  k rakow 
skiej zarów no dzisiejszem wznowieniem „G ru
bych ry b 11 w dniu 45-tej rocznicy ich prem jery  
w K rakow ie k u  upam iętnieniu 25-tej rocznicy 
śmierci pisarza, ja k  też świotnem przypom nie
niem obrazu jego życia i twórczości-w e wspom- 
pianem  nowem w ydaniu  te j komedji.

B. Pochmarski.
*

lekarskiej dla urzędników  przez wprowadzenie 
t. zw. pomocy sanato ry jnej, zam iast w ydaw a
nych dotychczas zapom óg pieniężnych na k o 
szta leczenia klim atycznego.

Pomoc san a to ry jna  ma być uwzględniona w 
ta k  szero-kim zakresie, iż n iek tóre  sanatorja 
p ryw atne  przyjmowali będą urzędników  pań
stw ow ych n a  w arunkach op ła t ulgowych. Od
powiednie um ow y z sanatoriam i w krótce zosta
ną  przez rząd zaw arte . Dalszym  punktem  re- 

! form y pom ocy lekarskiej będzie, wobec zwięk- 
jszenia kredytów  na  te  cele przez jpinisterstw o 
skarbu  stosow anie w szerszym , niż do tych
czas, zakresie, kuracji szpitalnej.

W  zw iązku z powyższą reform ą nastąp i cał
kow ite skasow anie pomocy dentystycznej dla 
urzędników', co podyktowanie jest względam i 
celowości.

Hoee BJtawy z dziedziny ptssa
łSniiSriitfś

W arszaw a, 24 września.
1Y departajneanae służby, zcr- syia m in ister

stw a spraw  w ew nętrznych, w  zw iązku z p racą 
nad  unifikacją polskiego praw a sanitarnego, 
zostały  ukończone bądź są na ukończeniu na
stępujące p ro jek ty  ustaw , k tó re  niebawem 
będą ogłoszone w  formie rozporządzeń P rezy
den ta  Rzeczypospolitej;

1) U staw a ap tekarska  —  jest n a  ukonczemiu, 
2) u staw a dentystyczna oczek-uje ty lko  apro
b a ty  m inisterstw a spraw  w ew nętrznych przed 
wniesieni cm jej ma R adę m inistrów , 3) ustaw a 
felczerska —  znajduje się w fazie opracow y
w ania; 4) now ela do ustaw y o p rak tyce  lekar
skiej —  je s t już gotowa, o) ustaw a o  dozorze 
nad  produktam i spożyw erem i —  jest gotow a, 
oczekuje obecnie uzgodnienia poglądów  m iędzy 
intereso-w aneni m inisterstw am i, 6) u staw a o 
chow aniu zm arłych —  w  całości gotow a od 
dłuższego czasu, stanow ić będzie w  dniach naj
bliższych przedm iot narad  interesow anych mi
nisterstw ', poczem w ejdzie na R adę m inistrów .

Orasnizasja urzfdćw śledc^sh
Na podstaw ie rozporządzenia, m inisterstw a 

spraw' w ew nętrznych o organizacji urzędów 
śledczych zarządzono skazow anie dotychczaso
wych okręgow ych urzędów śledczych, a  utwo
rzenie urzędów  śledczych, k tó re  będą podpo
rządkow ane m iejscowym  jednostkom  policji 
ogólnej. U izędy śledcze utworzone zostają  w 
m iastach; W niszaw ie, Ł odzią  Sosnowcu, Czę
stochowie. Radom iu, Lublmie, B iałym stoku, 
Grodnie. Krakowie, Lwowie, Przem yślu, P o 
znaniu, Bydgoszczy, T oruniu, Tczewie, Łucku. 
Równem , Brześciu n. B., P ińsku  Baranow i
czach, W ilnie.

Czita—Omsk por. Orlińskiego, następujące szcze
góły: Dnia 21 b. nr. pomimo wyjątkowej niepogo
dy, por Orliński wylądował w pobliżu .Krasnojar
ska. Zmuszony do lądowania z powodu silnej bu
rzy pod Irkuckiem, uszkodził sobie znacznie jedno 
skrzydło samolotu. Mimo to dnia następnego por. 
Orliński odleciał w dalszą drogę. Przestrzeń Kra
snojarsk—Omsk przebył w 8 godzin 30 minut, wal
cząc z niepomyślnym wiatrem. Do Kazania por. 
OilhWki przybył wczoraj.

Tor. Orliński oczekiwany jest dziś w' Moskwie, 
gdzie zamierza przenocować.

(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszaw a, 24 września. Por. Orliński przy

będzie praw dopodobnie do W arszaw y w sobo
tę albo niedzielę.

K l a s k a  D e f f l p s e p
Telegram  iskrowy z N. Jo rk u  donosi.
W  wielkich zawodach bokserskich w  Fila- 

delfji o m istrzostw o światowe, rozgryw anych 
m iędzy Dempsc-ycm -a Tunneyem , w alka skoń 
czyła się . niespodziewanie zwycięstwem  Tun- 
neya, k tó ry  jto i * nam acii ogtoszouy - 
zwycięzcą." Zawodom przypatryw ało  się lo<) 
tysięcy łudzi.

MUZYKA KOŚCIELNA. W niedzielę dnia 26 b. 
m. w kościele 0 0 . Jezuitów na Wesołej podczas 
mszy św. o godzinie 12 odśpiewa chór gimnazjum 
VI (na Podgórzu) pod kierownictwem prof. _ 3uk- 
stoiaia pieśni Bethovena, Galla, Schweitzera i Ko 
thero.

NAGOŻENSTWO W KOŚCIELE śW . ANNY na
intencję Komitetu wojewódizkiego Opieki nad Za
kładami sierocemu odprawione będzie w przysz.ą 
niedzielę o godz. 10 rano a. nie o 10.30, jak było
pierwotnie ogłoszonem. .„ „ .„ . . j r z - n

ROZBUDOW A TR A M W A JU  K R A K O W SK IEG O  
Komitet wykonawczy krakowskiej Spółki tramwa
jowej od-był wo środę szereg po-iedzeń w maga 
stracie, na ktorem omówił szereg spraw związa
nych z ro-budową tramwaju. P-reedewszyrtikiem za
stanawiano się nad ofertą kapitatetów  _s^vajcar. 
&ki ’h którzy za przystąpienie do Spółki tramu a 
jowej w Krakowie oferują znaczne kapitały na roz
szerzanie sieci tramwajowej. Dyrektor tramwaju 
inż. Polaczek, przedstaiwił projekt rozbudowy lin.j 
tramwajowych, oraz przypuszczalny 
w wysokości 10 mil jonów złotych, i  
na pciyfcrje miasta i objęłaby: Rakowice, Prą-Jni-K 
Biały ł Czerwony, Łobzów, Dębmki, Podgórm-Bo- 
ranka, Dąbie i t. d. Nowe linje tramwajowe, wyno- 
silyby 25 khn. Naste.pnie dyr. Polaczek p rzep ra 
wił obecny stan tramwajów. Sprowadzono o urzą- 
d.z-?ń motorowych, które będą z-ino-ntouane r,a 
kiuplówkaeh, przez co zyska tramwaj 5 nowych 
wozów. Również zakupiono nówy autobus pasażer
ski, który będzfe w najbliższym czasie kursował 
w odiegleś-zych dzielnicach nuasta. __

KOMISJA DROGOvVO KANAŁOWA I GRUN
TOWA na po6'ied!zemu w dniu 22 b. m. upoważni
ła  prezydenta miasta do rozdania robót budowy 
kanału w ulicy Wało-wej i Lipowej. — Następnie 
zaifcwicrd208)0 wnioski w sprawie uporządkowania 
nawierzchni ulicznej i chodników w ulicy Salinar
nej, tudzież budowy kanału odwadniającego w pry
watnej realności w ulicy Łagiewnickiej. Wkoucu 
uchwalono wnios-ki magistratu, odnoszące się do 
odroczenia terminu budowy do-mów na zakupio
nych od gminy parcelach

REWIZJA KONCESYJ DANCIGOWYCH, Wo
jewództwo krakowiskie polecało dyrekcji policji, 
aby przeprowadzała rewizje wszystkich wydamycn 
koncesyj na dancingi i kabarety w lokalac _re
stauracyjnych i kaunamiach. M araały saę bor\i n 
yypadki, żo właścicaclo przedsięłń-orttw _rozryw
kowych nie przestrzegali odnośnych przepisów. — 
Dyrekcja policji przeprowadziła rowi^ję koncesyj, 
w następstwie czego ograniczono godzinę policyj
ną w cukierni przy ulicy Szewskiej do godziny 10 
wieczór, zaś w kawiarni teatralnej poleciła przed
siębiorcy przeprowa-dizcnio adaptacyj sali w ceau 
odgraniczenia pa,r tanecznych od Pu1jlic‘zf° (^ ,‘q».ri 
W innych lokalach, mających koncesję, utrzymaniu

^ 'P B A C O W N n t f t W
UMYSŁOWYCH, ZWOLNIONYCH Z OB0W!ĄZ-
KOWEJ SŁUŻBY .WOJSKOWEJ. Zo względu na 
to, że ustawa wyklucza zwolnionych żołnierzy, by
łych pracowników umysłowych, _ od państwowej 
pomocy doraźnej, zwrócił się Związek zawodowy 
pracowników umysłowych do miniateretwa pracy

wcjskorrych od świadczeń zapomogowych. Zwią
zek domagał się równego traktowania wszystkich 
obywateli i rozciągnięcia ustawy na wszystkich 
bezrobotnych pracowników umysłowych. Na me
moriał ten nadesłało ministerstwo spraw wojsko
wych następującą odpowiedź: Minister spraw woj
skowych -zajął -życzliwe stanowisko wc-bec postu
latów Związku zawodowego w sprawie udzielania 
zasiłków doraźnych pracownikom umysłowym, 
zwalnianym z obowiązkowej służby wojskowej 
i w kwestji tej zwrócił się już z odpowiednią inter
wencją do ministra, pracy i opi.ki społecznej.

Wobec przychylnego stanowiska, zajętego przez 
nuniisteratwo spraw wojskowych, należy się spo
dziewać, że ministerstwo opieki społecznej wyda 
odnośne rozporządzenie a temsamem naprawi wy
rządzoną krzywdę.

W .związku z tem Związek (Sławkowska 6), 
wzywa wszystkich pracowników umysłowy'uli, by 
się zgłaszali do Związku w celu przeprowadzenia 
rejestracji.

JESIENNY FESTIVAL-MATINEE, urządzo y 
w niedzielę dnia 26 b. m. na dziedzińcu wawelskim 
przc.z Syndykat Dziennikarzy krakowskich, obej
mie swym programem występy „Echa“ pod kiero
wnictwem dyr. B. Walle-k-Walewskiego, oraz
w części c ;kiestrahiej produkcjo symfonicznej or- 
kistry 20 pp. po-d batutą kapelmistrza p. Sc-hreiera. 
Część chóralną programu Yvyrpełnią utwOTy: 1) 
Lipski: Zwiastowanie; 2) Gall: Pieśń ludowa; 3) 
•Sołtys: Nowe latko; 4) Nowowiejski: Jesienna 
pieśń; 6) Mendęłoun: Wspomnienie. Program części! 
orkirtrahaej będeie cieobno ogl-oszony. Poc-zątek fe -1 
-icalu w niedz'elę o godzinie 12 w południe.

Czysty dochód z festival przeznaczony na bu
dowę Domu uzdrowiskowego dia dziennikarzy1 
w Make wie.

SZCZEPIENIE OCHRONNE PRZECIW SZKAR
LATYNIE. Magistrat m. Krakowa, chcąc dać lud
ności możność poddania się szczepieniu ochronne
mu przeciw płonicy, zorganizował publiczne bez
płatne szczepienie w następujących szkołach: im. 
Poniatowskiego, ul. Zamojskiego 55, Podgórze, im. 
Batorego, ul. Konarskiego, im. Lenartowicza, ul. 
Pędziohów 13 i w szkole im. św. Bronisławy, ulica 
Senatorska 9, oraiz w miejskim urzędzie zdrowia. 
Szczepienia przeprowadzane będą od godziny 4.30 
po południu i rozpoczną się dnia 27 b. m.

ćfcezepioniu powinny się poddać osoby, które 
dotąd nie przebywały płonicy, -w szczególności 
diioci i młodzież szkolna. Dla osiągnięcia skutku 
doniccsne jest trzyikrotno zastrzyknięcie podskórne 
szczepionki w odstępach 5- do 7-dniowych, zależ
ni? on odczynu po przedniem zastrzyknięctu. Wy
kluczone o-d szczepienia są osoby, dotknięte cho
ro! rani płue i neiek.

NIE ZAPISUJĄ UCZNIÓW DO SZKÓŁ DO
KSZTAŁCAJĄCYCH. Według zestawień kierowmi- 
ków szkół dokształcajcocycli, wpisało się do tych 
szkół w Krakowie na rok szkolny 1826-27 znacznie 
raniej uczniów, aniżeli w ubiegłym roku szkolnym. 
Magistrat wzywa przeto majstrów rękodzielni
czy !: i praemysłowyclr oraz kupców, aby do końca 
września b. r. dodatkowo wpisali wszystkich 
uczniów do szkół dokształcających, a to pod za
grożeniem zastosowania z całą surowością środ
ków przymusowych, przewidzianych w ustawie.

skiogo wśród najbardziej zagrożonych pcsteruniórW. 
kresowych.
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K R O N I K A
K raków , 24 września.

T e r m i n  p r z y j a z d u  w y c i e c s k l
d z i e n n i k a r z y  c z e s k i e ł i

Term in nw jazdu w ycieczki dziennikarzy czo- 
chosionnckicli do Polski został przyśpieszony i 
usta lony  ostatecznie na 27 w rześnia wieczorem .
W ycieczka zwiedzi Kraików, W ieliczkę, Lwów,
Borysław , W ilno, W arszawę, Łódź. G dańsk,
G dynię, Poznań i K atow ice. Dnia 4 październi
k a  dziennikarze czechosłow accy zostaną przy
jęci przez m inistra sp raw  zagranicznych Zale
skiego. IV sk ład  w ycieczki wchodzi 23 najpo
ważniejszy cb dziennikarzy  czechosłow ackich, 
w śród nich szef sy n d y k a tu  dziennikarzy cze
chosłow ackich senato r Pichl, d y rek to r Central 
E uropean 'T r tc s  Szwiehowsky, d y rek to r cze- 
choslow ackiebo B iura prasow ego K alim an itd.

Zjazd lekarzy w iKstowieacłi
P. A. T. donosi z Katowic pod datą 23 b. m.:
Dziś odbyło się uroczysto otwarcie pierwszego 

Zjazdu lekarzy polskich. Po uroczySbem nabożeń
stwie w kościelę: P, Marji, obrady w domu związ- i onicki snoiecznej, oraz do ministorstw* spraw

l  fzłtioineki Psi. 3isłeto Krzoźti
W  szeregu instytucyj, działających na polu hu- 

manitarnem i społecznc-m, na jedno z pierwszych 
miejsc wybija się Polski Biały Krzyż, znany już 
szoręjko ze siwej działalności dla żolnjeiza i re- 
pahrjantów w ciągu ostatnich lat. Organizacja ta, 
założona została/ w r. 1919 przez p. Paderaw
ską mając za cci opiekę nad zdrowym i walczą
cym żołnierzem i ofiarami wojny, w przeciwień
stwie do Czerwonego Krzyża, opekującego się 
żołnierzem rannym i chorym. Działalność Białego 
Krzyża okazała się pod każdym względem korzy
stną. — Dzięki zabranym składkom 1 funduszom 
Biały Krzyż zdołał rozdać wiele wagonów ubrań 
dla powracających z sowietów odartych i wy
nędzniałych obywateli polskich, założył 375 go
spód żołnierskich, w ciągu wojny w 1920 r. roz
winął gorącą propagandę za armją ochotniczą, 
po wojnie zaś zajął się powracającymi do domów 
żołnierzami uraz repatriantami, dla których w Ró
wnem, Baranowiczach i Dęblinie wydawał 6.000 
objadew dziennie.

Przez dwa lata utrzymywał Biały Krzyż chro- 
nisfci dla repatriantów w Krakowie przy ulicy. 
Kamiennej. — Równocześnie roawdnuął szeroką 
akcję oświatową wśród wojska, organizując ogrom-1 
ną ilość kursów oświatowych, analfa-beckich i t. p .1 
W samym tylko rolni 1923 wydal Biały Krzyż 
7 mil jenów na to bursa. — Następnie przystą-, 
pkrno do urządzenia ognisk dla młodzieży aka
demickiej. W Krakowie ognisko takie istnieje już 
czwarty rok, dając mi czkanie i posiłek 34 aka
demikom. P tza tem zorganizował Biały Krzyż 
i wysłał na wschodnie kresy mnóstwo bibljotek, 
urządzał tam kina, lotne trupy teatralne, wigilje 
i t. p.

Obecnie główny nacisk wladzie na akcję 
wśród korpusu ochrony pogranicza i wojsk, ^stoją
cych u Wschodniej ściany Rzeczypospolitej, peł
niących tam służbę wśród najtrudruejpszych wa
runków życiowych, zdrowotnych i kulturalnych.

W celu pozyskania d a l s z y c h  funduszów na pod
trzymanie tej akcji, powstał świeżo w 
komitet p o d  protektoratem prez. Mościckiej^ kiery 
zajmie się w całym kraju zbiórką składek i ofiar
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na cele powyższe. Zbiórka ta  oJt*?1-1216 s;ę vr cią- 
g*u pitrwtjzego tygodnia ptwżtŁźicrnika. Celem zor- 
gonizowaua należytej propagandy i obmyślenia

H
W A R S Z A W A

STRADOM 13.

W y ś w lo t ln ją  r ó w n o c z e ś n ie  w l e l k l  p o lr ó j n y ,
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odpowiednich impre®, odbyło się w sałi posiedaeu 
m icirtrabu zetoratde praed&tawicieli władz, £ fer; 
s p c ł e c i z n y c U  i kół oby^-atelskich. — Zebraniu 
p r z e w o d n i c z y ł  prezydent Rolle, który zwrócił się 
do obecnych z goracym apelem poparcia 
a k c j i .  — Następuje pueaee P- B. Iv., prof Wodzi- 
nowski zaznajomił obecnych z celami i dążnością- 
mi tej organizacji, poczem selrrotarz, te . Litwin, 
odczytał obszerne s p r a w o zdami-e z dotycłiczosowej 
dishałailności ł przedłożył program tygodnia. W dy
sku ji zabierali gl-os: k s .  iiasny, p. Pelczamki,
gen. Wróblewki, radca Matz, red. Szczepański, 
prof. Fiach i in. Y%ońou ukonstytuowano sekcje, 
któro przeprowadzą organizację kampanji zbiór
kowej. Spodziewać się należy, iż społeczeństwo 
nie poskąpi datków na organizację tak  bardzo za
służoną i potrzebną, podtrzymującą ducha poi-

K U N O  W A N D A
Ś W . G F H T l« n > V  3.

pierwszy w ie lk i szlagier rUFY 
w ykończony p rzed kilku tygodniam  
kosziem 2 mi Ijonów dolarów p. t

MAHOŃ LESGAUT
■\VspaniaTy ro m a n s  m iłości w  10 w ielkich 
w ed łu g  z n a n eg o  ro m a n su  A . B . P r e y o s t u .  g  * 
w id z ian a  do ła d  ^ s l a w a .  — Zajm uj.gcu p ik a n tn a  
tre ść . — S e n sa c y jn e  sc e n y . — TTumy ^sp ó lg ra*  
iecych . — W  ro lach  g łów nych  dw ie  s ł jn n e  na 
ca ły m  św lecie  gw iazdy  e k ra n u , p rzecu d n e] u ro d y

LYA DE PUTTI I WŁODZIMIERZ GAJDAROW

m św. Jana4 M SZTUKASZTUKA

Z TEATRU M. IM. J . SŁOWACKIEGO. Dziś 
w 45 rocznice premiery wznowionie „Grubych
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P o c m te k  o godz. 
8'30 w ieczór

W  D Z iS  I C O D Z IE N N IE  ~m
PRZEDSTAWIENIE PIERWSZORZĘDNYCH 

ATRAKCYJ ARTYSTYCZNYCH 3198

HtU-SH-M
Jedyne miejsce razrywkows w Krakowa
Wstęp wolny. Wyborna kucłmte. c»ny r rzJ,tęilM 
SSSF" Od p iątka zmiana programufeiir K A B A S E l Y ^ m  

K A B A R E T  „ C IT Y ii

przy ulicy św. Gertrudy 28 (wejście od plant)
Telefon 823.

Nowy program. Codziennie przedstawienie od l) wieozdr 
W s tę p  w o ln y . 3020

ryb" Bałuckiego z P- Komorniiddm w" roli Wlstow- 
skiego, z pp. z. Barwiubką, St. Kostecką w rolach 
kobiecych: rolę Fagatowie&a d&biowaó będą pp. 
Żurowski i Chadecki. Dawne swe kreacje przy
pomną pp. Kosmowska., Szymborski. Wysocki 
i Kułakowski, który przygotował sztukę reżyser
sko. Henryka, gra p. Burnatowicz. W sobotę pre
miera „Grobu nieznanego żołnierza" z pp. StarMką 
Nowakowskim j Sosnowskim. Głośna ta sztuka 
2j inauguruje szereg nowości najmłodszego teatru 
ti'ai>C'UBikieg'o, k t ó r y  w repertuarze liiożąccgo sezo- 
lrj reprezentowany będzie szeregiem nieznanych 
rv Polsce autorów. Jedna, z najbliższych z tego cy
klu będzie sztuka Crommid\mdk‘a  pt. „Snycerz ma
sek" (..Le sculptenr des masynets").

TEATR POPULARNY „NOWOŚCI". Dzisiejsza 
piątkowa- prem.jara melodyjnej ojperefiki Benatz- 
k>"cgo zapow iada się niezwykle interesująco dzię
ki pomysłowej inscenizacji dyr. Pilarskiego, dobo
rowej obsadzie jak: pp. Orszańaka (Juszi), Nowa
kowska, Wąsowicz- Kac z ot owska, Kaczorowski, 
Zbuski, Jagłarz, Wojnarowski, Rekki i inni. Balet 
t ewolucje z udziałem baletmistrza Morawskiego 
Góieckiej, Szafraueówmy, Rellj oraz całego corps 
do balet. Dyryguje z pamięci bez partylorry prof. 
i rley-Jurkiewiez. W przygotowaniu „Hans Ma
tros" (Żyd polski) pod reżyserją A. Piekarskiego. 
W ^sobotę o godz. 4 popot. „Dwie Sieroty" z pp. 
B.Hiżauiką i Iiolzerówną. . W niedzielę o godz. 4 
popoł. „Krakowiacy i Górale". Operetka „Japon
ka" powtórzoną, będzie w sobotę, niedzielę, ponie
działek i wtorek o gadzinie 8 wieczór.

EGON PETRI, jeden z najsłynniejszych piani, 
ytów współczesnych, który dla swej mistrzowskiej 

JS Jy Jesł wszędzie eottuzjastycznio witany, wystąpi 
|W Krakowie w niedzielę, 2<j b. m. w Starym Toa- 
trzę z koncertem, na któryra odegra- ut.u ory 31 o- 

!*arta, Schumanna, Medtnera, Rachmaninowa 
1 Strawińskiego. Koncert ten, który kredzie I kon- 

ipjd‘texQ abonamentowym, zapowiada się świetnie.

REPERTUARY:
■* TEATR IM. SŁOWACKIEGO

Scd>rita. 2a  wrze-tnia: „Grób nieznanego żoime 
rza .

, Niedziela. 26 września. „Grób nieznanego żoł
nierza".

REPERTUAR TEATRU POPULARNEGO 
„NOWOŚCI":

Sobota, 25 września, o godz. 4 popol.: ./Th Sic- 
W ;  o godz S wieczór: „Japonka".

Niedziela, 26 września o godz. 4 pcpol.: „Kra
kowiacy i_ Górale"; o godz. 8 wieczór: „Japonka".

1’or.rediziaiek, 27 września: „Ja.pauka".

TEATR KRAKOWSKI i  f il m  p o l s k i
j . w  „ŚWIATOWIDZIE".

r- ° najbardziej interesujących stron w ostatnim 
numerze „Światowida" nr 39 (112), należą ilustra- 
m i>\\ ^ ° n,e i t r o w i  krakowskiemu oraz fil-
W v. h i? ! ,K ^ c ia  NtaS eieka,v^ oh k1Kć z P^ed- 
^  nekiego i  ~
kiej icocemzji teatralnej Pióra ^S ocźnte 
znawcy teatru — doskonale ilustruje tę -wielką 
imprezę teatralną, stającą na wysokim poziomie 
artystycznym z jej głównymi wykonawcami, dyr. 
Nowakowskim w roli don Fernanda, i p. Halaeiń- 
fklej w roli Femksany. Ładnie się także tutaj 
przedstawia scena tronowa w ujęciu dekoracvj n 
Kudewicza.
p Duże, zainteresowanie obudzić muszą także 
zdjęcia z nowego polskiego filmu p. t. „O ozom się 
nie myśli", zrealizowanego według scenariusza 
dra Skotnickiego. Już tych kilka ilustracyj z glów- 

odtwórcami p. Marysią ModzyJewyką i p. J U- 
Jjauotti Syrnem, doskonale jiiodfcreśla. artystyczne, 
oraz ideowe wartości obrazu, osnut-eg-o na tle 
walk polslco-bolszervic(kich.
I Całość numeru wypełnia prawdziwa gailerja 
obrazów z szerokiego i polskiego świata, wśród 
których n i^b rakn ie  oczywiście i  modnych aktual
ności („Jak się pani ubiera") i pociesznych potro- 

dcikumcntów współczesnej kultury w postaci 
npsdego cmentarza" w Paryżu. Nad całością unosi 
*1? tchnienie polskiej jesieni z całym szeregiem 

idęknio „słodkie owoce" tej 
' - 1 -   (P-) '

E H Y I 4 Y  L I C Y T A C Y J N Y ,
E. 2022/26

Dnia 20 października b. r. o godzinie 9-tej przed południem odbędzie *'<? w podpisanym 
sądzie w biurze N r 14 przymusowa sprzedaż realności lwh. 916 ks. gr. gm. kar. ^Kwa-czal* 
oraz znajdującego się n a  niej przedsiębioistw a: „F abryka wyrobów chemicznych Potas w Kwaczale •

Cena szacunkowa 559.145'03 zł. N ajniższa oferta 279.57 r5 0  zł.
W szelkie prawa, które,by czyniły licytację niedopuszczalną, należy najpóźniej w dnia 

licytacji przed rozpoczęciem tejże w Sądzie zgłosić, w przeciwnym razie nie będą mogły być 
przeciwstawione nowonabywcy, będącemu w dobrej wierze. Fozatem odsyła się do szczegółu wy en 
warunków  licytacyjnych zapodane w edykme licytacyjnym  na  tablicy  sądowej. 3317

Sąd powiatowy, ©ddzssł V.» w Chrzanowie.
Chrzanów, dnia 20 w rześnia 1926 r.

Eg W g a a s e a BB B B B

Izislelisi posieli @n

R © z f e i i « i © w a  M r u k u  p / a
K raków , 24 września.

Dod przewodn-M weta prezydenta m. inż, 
R d le g ó  i w obecności delegatów  rządu: pre
zesa okręg. dyr. rob. pubh i p rzedstaw icieli 
województwa, oraz członka D yrekcji k rak . Od
działu Banku Gosp. K raj. —  odbyło się wczo
ra j pierwsze posiedzenie nowo w ybranego z ło 
n a  R ady  m. i z kó ł obyw atelskich, K om itetu 
rozbudow y m. K rakow a.

Po przyjęciu spraw ozdania z działalności po
przedniego K om itetu rozbudow y za rok ubie
gły  1925/26 —  uchwalono zwrócić się do rz ą lu  
o zwiększenie przyznanego dla. K rakow a na o- 
I m s  192G/27 nader szczupłego kontynm gentu 
■kredytów na budowę domów m ieszkalnych.

Dla dokonania  rozdziału k redy tów  bodowi, 
z tegorocznego kontyngentu  w y k a  no subkomi- 
tot, k tó ry  poszczególne podania  o pożyczki bu 
dowlane m a rozpatrzyć j  już definityw nie u-

chwlalió wmiosk; d la  Banku Gosp. K ra j n a  u- 
dzielenie pe ten tom  ty ch  pożyczek.

Bezpośrednio potom  jx)d p:r ewoduictwenr 
prezydenta  m. w ybrany  smbkcmitct odbył po
siedzenie, na k to rem  przyznał pożyczki kiiku 
pottn lorn . P rzy tem  z.astrzegł subkom itet zgo
dnie z żądaniem  prezyden ta  m. dla gm iny m . 
K rakow a odpow iednią kayotę z kontyngentu  
im dokończenie dom ów m io jskkh  co umożl-wi 
także bud-owe dalszych 2 miejskich domów 
ozyuszowycli -o mieszkąnia-ch 1 -pokojowych z 
kuchnią.

Wkaeo tego p rezyden t ośwLadczvł, że roz- 
pfeEs natycbu iiast licytację na budowę tych  
dw óch dom ów m iejskich, na które plany są, już 
gotowe i przez m ag istra t zatwierdzone. .

Dom y te będą w ybudow ane przy ul. R obotni
czej w dzielnicy X X II naprzeciw dw orca K ra- 
ków -Pougórzc obok dom u budowlanego przez 

'k rak o w sk ą  spółkę U-amwajową.

doksstalcającyah (pc 1 zi). TUkońc-u -uchwalono 
rezolucje av kierunku rozpisania konkuireu na di-u- 
giogo itka-rza, obsadzenia- posady dyrektora budo
wnictwa i przyspieszenia sprawy kontraktu gmi
ny z p. Brachem z powodu spóźnionej pery posie
dzenia odroetzoiK).

Z  k r a f ia

I * i s t y  s  k r a j H
(Koresp. „N. Reformy").

Tarnów, 21 -września. 
r,; (PoBieuzenie Rady przybocznej).

od przewodnictwem dira SkLwrońskiego odby- 
o =ię w^ prcrwBzoj połowie ubiegłego tygodnia 

potaedzenie Rady przybocznej, na którem, po zała- 
^ ° b^ h  3Praw> stabilizowano inż. 

w g j.. a=L Ba SilanowdBlco djTektoTa elektrowni 
Wirm ‘T ’ PilzŁTa i P- Alwluogo awanso- 
w ' ^ aal5^yni oiągu uchwalono ponoszenie 
X , 1926-27 jednej trzeciej wydatków na  żeri- 

sakolę dokształcającą i szkołę dokształcającą 
.P^y państwowej Ezkcle Łaudlowej (200 i 180 zł 
-T,,lCBł‘r‘C3™Ł'b or-:z, opłaty za uamiów zamie-jsco- 
Zwrf W f o l a c h  powszechnych (po 2 z ł z prawem 

^ 'ę n ia  10 mocentl i w szkołaęh zaiwodowycii

NOMINACJE W KANCELARJl CYWILNEJ
PREZYDENTA RZECZYPOSPOLITEJ. MT „Mo
nitorze Polsikim"' ogłoszono: Prezydent Rzeezypo 
spoiitej mianował Stanisława Cara, prokuratora 
przy sądzie najwyższym, szefem kanceJarji cywil
nej w III st. służbowym, a dra Kazimierza Świtał 
skiego zastępcą szefa kamcelarji cywilnej w V st. 
służbowym.

Ludwik Krajewski, radca mi.nisterjalny w kan 
celarji cywilnej prezydenta Rzeczypospolitej prze
szedł do służby w zarządzie ministerstwa sprawie
dliwości.

MIANOWANIA W ARMJI. Dziennik personalny 
Nr 3S ogiaBza nominacje, następujących generałów; 
geiioralaini do pra-c przy generalnym inspektorze 
sil zbrojnych: gen. bryg. Stanisława Burhardt-Bu- 
kacldogo, gen. biyg. Gustawa GPicz-Dreszoia 
(z zae.Jimriiujem czasowo dowódz*v/a 2 «lyw. kaw.), 
goji. bryg. Juljiwza Karola irónmila (z jeJuoczos- 
iicm zwolcieoiein zo stanowiska dowódcy 1 dywi
zji kawalcrji), oraz gen. bryg. Stefana Dąb-Bier- 
naekiego (z jednocze-nent zwolnioniem ze stanowi
ska dowódry l  szej dywizji piechoty ieg-ionowei).

Komendantem oficerskiej szkoły sanitarnej mia
nowany został płk. lek., Stefan Bolesław Hubicki.

WSZECHSL0WTAŃSKI KONGRES LEKARSKI 
V/ WARSZAWIE. Z Belgradu donoszą: Na odby
wającym się tu wszecWlowiaiisikim kongresie le
karskim ucliwalono-, że następny kongres w roku 
przysztymi odbedzie sic w Warszawie

OGRODNICY CZESCY W WARSZAW IE. — 
Dnia 21 b. ro. o godzinie 9 wieczór przybyła do 
Warszawy grupa ogrodników czes-kich, złożona 
z 34 osób i reprezentująca cale ogrodnictwo cze
ski c. Wycieczce przewodniczył prezes Związku 
owoearzy czeskich, p. Wesele. Goiście czescy' zwie
dzili Łańcut, gościnnie podejmowani^ przez hr. Po
tockiego i Lublin. W Warszawie gości powitali na 
dworcu prezes prof. Kulwieć i wiceprezes Tow. 
egrcdniozesfo, dyr. DanieileiwicE. Goście czescy za- 
bawią w Warszawie 2 dni i zwiedzą wybitniejsze 
■ układy ogrodnicze, plantacjo miejskie, Wilanów 
i Zamek królewski, we czwartek wyjadą- do Gol- 
k o n a  i Kurnika, gdzie podejmowani będą przez 
ks. Czartoryskicli, a stamtąd udadzą s-ię do Po
znania na wyslaiwę ogi-odniczą

„ABC.“ Z Warsizawy donoszą: Dziś w południe 
ma. ukazać się nowy dziennik, zbliżony do narodo
wej demokracji, p. t. „ABC."

ZAGADKOWA REWIZJA W MIESZKANIU 
LEKARZA. ..KuTjcr Czerwony" donosi, że w  mie
szkaniu redaktora czasopisma p t. „Lekarz Kasy 
chorych", dra Hellina, dokon:uio wczorajszej nocy 
rewizji policyjnej. O po.-woda.cJi krążą, rczmaięe 
domysły, między innemi mato ]ira'wdopodobna wer
sja, jakoby rewizja miała stać w związku z paibli- 
kowauc-im przez dra Hellina zarzutami przeciw 
Kasie cli ory ch.

SZKARLATYNA W WARSZAWIE. Jak  dono- 
szą z Warszawy, o-dirocizenie roku szkolnego do 15 
b. ni. nie przyczyniło się do zapobieżenia wzrosto
wi cpidc-mj. Badana w szkołach wykazują, że do 
siikół przychodzi ogromna liczba, dzieci, których 
r rKlzice ukrywali wypadki szkarlatyny. Dzieci te 
przychodzą w slaijum  najniebezpieczniejs-zem 
f-. zw. łuszczeniem się skóry po chor-obie. Zarządy 
szkolno przystępują natychmiast do izolowania 
tych dzieci. Jednocześnie stiwjc-rdiziouo, że do War 
sc a wy przybywa znaczna liczba tkieei z okolie 
podmiejskich, które dotknięte są epidmnją szkar- 
■Ialyi,y.

I -k a te  choiych na szkarlatynę wynosiła w dniu 
22 wrze m i a 843.

s i> r a WIE z a b ó j s t w a  ś . p
^ 3 V ^  W arszawy telefonują nam:
ae* cf  *; P- Statldewioza nK przjraiosla
sp-tcjlanych w-ynikón. śledatwo ma-ja-ce na celu 
wyświetlenie krwawej tajemnicy, trwa" w dałszym 
ciąęu.

SAMOBÓJSTWO. Z Wans«a,wy telefonują nam 
Niejaka Golda Frenkiel, urzędniczka telefonów 
międzymiastowych, podająca się za żonę dra Pę- 
ika-iaiwskiego, a  z domu za ks. Trubocką, popeł
niła samobójstwo, rzucając się z 5 piętra 

REDUKCJA KARY. Niedawno sąd okręgowy 
w Łodzi skaz a i publicystę p. Tadeusza Wieniawę 
Dlngcszewsld-eigo na cztery miesiące więzienia za

rozpatrywał tę sprawę sąd apelacyjny w W arsza
wie i zmniejszył karę do 7 dni.

ARESZTOWANIE' FAŁSZERZY BANKNO TĆW' 
W LODZI, To dłuższej przerwie zaczęły się znów 
ostatiao pojawiać na targach lótizłdoh, oraz w wic
iu miejscowościach pod Lo-dzią fałszywe banknoty 
5- i 20-złolowe. Śledztwo ustaliło, że centralą fa ł
szerzy była Łódź, skąd banknoty wędrowały po 
okolicznych miasteczkach, ?.wias,&cza w dnie ta r 
gowe. — Onegda-j aresztowano fałszerzy braci Kn- 
cbarezyków i Kłysa, u których znaleziono 100 fał
szywych banknotów.

SAMOBÓJCZA ŚMIERĆ DYREKTORA FA. 
BRYKI POD KOŁAMI POCIĄGU. Z Bydgoszczy 
donoszą, że dyrektor fabryki maszyn „Głogowski 
i syn", p. Borówka ,rzucił się pod Inowrocławiem 
pod pociąg toruński. Śmierć nastąpiła na miejscu. 
Borówka przez letokomyśluoiśó swoją stracił stano 
wisko a zabiegi o odzyskanie £°> spełzły na ni. 
czcin.

UROCZYSTY POGRZEB BANDYTY WE LWO
WIE. Onegdaj na godzinę 4 popoł wyznaczony

mu
\ (Telefonem od naszego korespondenta)

MOWA POSŁA luGRACZEW SKIEGO.
W arszaw a, 24 w rześnia. Dziś w  drugi dzień 

rozpraw y nad prow izorium  budżclowcm  Sejm 
zebrał się o godz. 10.43. Jak o  pierw szy prze
m awiał pos. M oraczewski (PPS): Okres, ’ jaki 
upłynął od przew rotu  m ajow ego w ystarcza, aby 
zrobić dok ładny  bilans działalności obecnego 
Sejmu. Jednakże uw ażam , że nie je s t m iejsee 
na to  w  obecnym Sejmie. P rzew ró t był wym ie
rzany przeciw ówczesnem u r ządowi i Sejmowi, 
k tó ry  ten  rząd wyłonił. R ząd  ustąp ił. P rezy 
dent ustąpił, nie chcąc urzędow ać w  pohańbie
niu, a ty lko Sejm nie potrafił w yciągnąć odpo
wiedniego wniosku. P ropozycja nasza rozw ią
zania Sejm u nie znalazła u  niego posłuchu. Ż 
tego  w zględu nie podejmiemy zainaugurow a
nej przez ZLN. debaty politycznej, uw ażając, 
że pow inna się odbyć, w nowym  Sejmie, gdy  bi
lans ten  zrobi sam naród  przez wybory. Nie 
m ogę się jednak  pow strzym ać od paru  uwag, 
do k tó rych  zostałem  sprowokowany. W ysłu
chaliśm y wczeraj przem ówienia pos. Zdzieekow 
skieg’o. Czujemy, że cno jest jedną obroną p ra
w orządności. Dziwnie jednak  brzmi ta  obrona

osób. poihspających wysiedleniu w tyra terminie, 
obejmują 0(ł0 rodzin, przeważnie Polaków.

ZE ŚWIATA MUZYCZNEGO. Słynny wioski 
modernistyczny kompozytor, Ottarino Respighi, 
przybywa po raz pierwszy do Berlina^ gdzie będzie 
dyrygował koncertem fiLhaimonieznym, na k tó 
rym będą wykonane jego kompozycie.

KONGRES ZWIĄZKÓW ELEKTROWNI. Na 
otwartym kongresie międzynarodowym związków 
elektrowni w Rzymie, ma.ią być omawiane najnow
sze metody wytwarzania i rozdzielania enęcpj: 
elc-klryeznej, nowe dziedzmy jej zastosowania “ora* 
sprawy ustawodawstwa i «tafy»!yki. dotyezcąee 
eJektryczuOiśc-i. Związek E-lektrcwui PoLikiej, będą
cy członkiem związku międzynarodowego, repre
zentuje prezes Bieliński, inżynierowie: Altonberg, 
Afanowicz, Czapliński, Dziewoński, Hoffman, Ko
byliński i Straszewski. Delegacja polska zgłosiła 
rut kongres dwa referaty, inż. Bielińskiego w spra
wie ujednostajnienia statystyki przedsiębiorstw, 
wytwarzających energję elektryczną, oraz inż. Cza
plickiego w sprawie badań żarówek elektrycz
nych.

TELEG R A M Y
Ksnferenrla tsembęrlalrtg

l  fSSSMMiS
(Telegram własny „Nowej Reformy")

j Londyn, 2± w rześnia. ^W estm inster G azettc« 
był pogrzon Kazimierza H aftką, zastrzelonego i donosi, że spotkanie  Cham berlaina i Mussoli- 
w  niedzielę przed południem podczas napadu apa- niego nastąp i z początkiem  października "w Ge- 
szów na szynk przy ulicy Janowskiej Na pogrzeb; mti. T anger będzie najw ażniejszym  tem atem
ten przybyło mnóstwo znajomych i przyjaciół za- rozmowy obu mężów stanu.
bitego, a niektórzy z nich przyjechali aulami. — 
Wśród tej publiczności by.;- też obecne w szy tk i a
Locluiijki ,klt>rzy brali udzńil w niotfciei-
jjym napatłzie, a ranieni, otlwiazieni z-ostaJi dt> 
szpitala.

Po wyniosieniu zwłok, które były obsypane bja 
łemi różami, zawieszono na karawanie wieniec. — 
W kondiuikcie postępowała najbliższa rodzina, po- 
czoni szlo duże towarzystwo jego przyjaciół i kom
panów. Policja \y przewidywaniu jakichś demon- 
sti-acyj na ułsy Janowskiej, gdzie Haftig zginął, 
n;ckazala pnzeprowa.dzenia ikondułctu przez ulico 
Kopernika, Leona Sapiehy, Na Błonie, na cmen
tarz jaoowskj. 31imo tego nakazu, gdy kondukt 
znalazł się v,- pobliżu głównej poosty przyjaciele 
jego usiłowali jx)-prow-a»4zić go przez ul. Słowackie 
go na Kazimioraowsfcb a następnie na Janowską. 
Policją, musiała wkroczyć i dopiero na jej inter- 
wen-eie, lKi-aro-b ruiszvł te*2- ; ulicę Kopernika,

WAGON P O C Z T O W Y  W PŁOMIENIACH. -  
Dneg-doj rano na przestozmi Drobobye.z—Lwów, 
tr pobliżu stacji Jlikołajów Drobowyże w poCią- 
ciaa-u otsobowrin, zdążającym do Lwowa, zdarzył 
fiię^wypaóeik, który na 6®c*ęswe nie przybrał roz
miarów katastrofy-

Urzędnicy, obsinguja/y wagon pocztowy, przed 
Mikolajewem jrocz1111 w wagonie jakiś swąd, a po 
chwili wybuchły kłęby gryzącego dymu i pio- 
micmie.

Wskulc-k alarmu poJnąg Mitrzymana. Cały per- 
sicnal rzucił się na ratunek wagonu, któremu gro
ziło spłonięcie- Przeuewszysihiero wydobyto prze
syłki pocztowe, m- m. ■wiele listów pieuięźnyeh. 
prahaizów i t. P- Y. ylączono płonący wagon, prze-
tccr/oiło go na w olny tor i po goJzinio ogień uga
szono Wśród pasażerów powsraj0 tylko lekkie za- 
nahazanie. Po półgodzinnej przerwie pociąg ruszaj 
w dalszą, aro2'e.

SPOLJOWANTE LISTÓW Z DOI ARAMI 
W urzędzie portow ym  we Lwowie przechwycono 
funkc.jonarjnsm pocztowego, Z o b o t e S T o S  
gdy zajęty był otwmraruern li,tów  mrnowkmSd h  
i wyjmowaniem aoiarow. Zo-bol. 
wano.

NIEUDALY ZAMACH DYAVFRs a k t ó w  i t 
TEWSKICH NA POCIĄG: Z W ilna ^
<wo kolejowe wykrydy, ze ciura 19 b. m. nioz-nam 
sprawcy podkopali w bliskiej odległości od stacji 
Bezmm tOT kolejowy, rn m jąc  w teu sposób spo
wodować katastrofę kolejową. Kici śledztwa w tej 
sprawie wskazują, ze była fu czynną zorganizowa
na banda dywersyjna.

lewicza- areszto-

w ustach  zam achow ca, k tó ry  w roku 1919 usi
łował obalić pierw szy rząd  polski, strzelał do 
m inistrów i więził ich w Rozwoju. Rozumiem 
jego iry tac ję , że zam ach stanu  się nie udał. bo 
był zrobiony nieudolnie. Ale w takm  ro-zie trze 
ba  było jasno postawić spraw ę, że dobry  je s t 
zamach, jeżeli go robi p. Zdziachow ski i jeżeli 
się udaje, a zły jest, jeżeli je s t przeciw- p. Zdzie-: 
Gilowskiemu, i udaje się (okrzj-ki n a  praw icy). 
U panów  też łam anie ustaw y o 8-mio godzin
nym  dniu  pracy  i nieściąganle podatku  m ają t
kow ego jest praw orządnością.

Mówca ptztohodzi następnie do rzeczowego 
om ów ienia prow izerjum  budżetowego.

GŁOSOW ANIE WIECZOREM.
Z kolei przem aw iał pos. B ittner (Cli. D.), a 

następnie pos. Byrka (Piast), k tó ry  propozycję 
swą, om aw ianą od cum  dni co do stylistycznej 
zm iany a rt. 3 staw ia  jako  w niosek w łasny.

1 rzem awrać będą jeszcze przedstaw iciele 
m niejszych f ra k c j i ,   ̂ poczeni praw dopodobnie 
we wczesnymi godzinach wieczornych nastąp i 
głosowanie.

Piównoeześnie z poprawą kursu franka francu
skiego, wzmocnił się frank belgijski k tóry  od dłu
giego czasu dzieli los waluty francuskiej. Za de
wizę na Brukselę płacono w Szawjcarji 1399, za 
funt zaś na rynkach belgijskich 182, a  więc rów
nież o 4 punk/y mniej.

OZiAŁ GIEŁDOWY
Z giełdy krakowskie}

Kraków, 24 września.
Na ry n k u  efektów  tendencja  w dalszym  cią

gu słaba. Chęć pozbyw ania aow aru silna, pizy 
nulem  stouukcw-o usposo-biemu do kupna. Słabsze 
zwłaszcza papiery cięższe. Wczorajsze kurna pła- 
eenia odpowiadają dzisdejszjra kursom towaru.

Na p-ogieidziu sy tu ac ja  podobna. Jaw orzno  
w tow arze 13.23, p rzy m inim alnych obrotach, 

oficjalnie do tej pory  bez transakoji.
Na ry n k u  w alu t i dewiz pod w p h “wem nieco 

silniejszego zapotrzebow ania rueb do lara  lek
ko zwyżkowa! o  jeden  p u n k t. Obroty n a  ryn-: 
k u  w iększe, na  ogól to w ar pokryw a zapotrze
bowanie.

W  K rakow ie doku E.D9 do 9.00 gotów ka, cze 
ki 9.02 do 9 04, w Ware-zawie 8.98 do 8.99 go
to ,- k a , czeki 9.01 i poi., we Lwowie 8.98 i pól 
do 8.99 i pól, czeki 9.03, w K atow icach 8.39 
do  9.00 gotów ka, czeki 9.02 do 9.03. K ursa 
um iej w ięcej na w szystkich giełdach podobno 
jak  u nas, w ahania m inim lane, zinteresow nie 
silne, p rzy  nieco w iększych  obrotch.

B ank Polski płacił w dalszym  ciągu za go* 
Lówkę 8.94, za czeki 8.98,

Hotizieja m a rn y m
w Greiii

frelegrsin wiosny „Nowej Reformy"). 
Londyn, 24 września. *5Yestminster Ga- 

Z3tte« dow iaduje sio., że należy oczekiw ać w 
najbliższym  czasie podo łan ia  do Grecji baw ią
cego w Bukareszcie byłego k ró la  greckiego 
Jerzego . Obwołanie m enarckji w Grecji jest 
kw est ją  najbliższych dni.

Skutki sfrsjka ecSittMja ta fis-ii.
(Telegram własny „Nowej Reformy"). 

Londyn, 24 w rześnia. Zw iązek w łaścicieli 
przędzalni baw ełny w  Lank&shire zawiadom ił 
swoich członków, że wobec niedostatecznego 
zaopatrzen ia  w węgiel, ruch w fabrykach  od 
października zostanie ograniczony o 2 3, w ten 
sposób, że praca, będzie się odbyw ała przez 
tydzień, a następnie  przez dw a tygodnie będzie 
spoczywać.

Nowy pilski L^ndru
(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, 24 w rześnia. Po lic ja  u ję ła  n ie ja 
kiego D utczyka, bandytę , k tó ry  nap ad a ł n ą  
sam otne kobiety, gw ałcił ie, m ordow ał i obra
bowywał. G rasow ał on w  powie-cio brzeskim . 
Jak  ustalono, zam ordował o n  12 kobiet.

Zurych, 21 w rześnia (P A T ).  Zamkniecie. P a
ryż 14.30, Londyn 25.11 3/4, Nowy Jo rk  5.175, 
Belgja 13.7 75, IM ocliy 18,‘JS, llrszpan ja  78.60, 
Holundja 207.30, Berlin 123.23, W iedeń 73.025, 
Sztokholm  138.40, Oslo 113.40, Kopenhaga 
137.40, Sofja 3. < 3, Prag-a  15.325, B udapeszt 
72.50, Dialogi ód 9.14 3/4, A teny  0.06 3/4, Kon- 

.83, B ukareszt 2.73 3/4, H eLsin^stautynopol 2.
fors 13.03 SM, Buenos Aires 210-50.—

Ze ś w i a t a
CHIRURDZY POLSCY NA ZJEŹDZIE FRAN

CUSKIM. N a zajproe-eeme prof.^ j ean  L(yui3 F eu . 
raia, w pierr,'szych dniach paźdcie-niika udaje się 
grupa polsikich chirurgów n a  zjazd chirurgów fran- 
cnk ich . W w ydoo^f burce udział około 30 clii- 
rurgów z Warszawy i z całej Polski. y a czele wy- 
ciccrk-i jadą prof. Leon Kryikską prof. Antoni Lo- 
śnicw.-id, docent Zygfflhnt -Monsiorski, docent Al
fred Meissner, prof. Bronisław Sawicki, dr Ale
ksander Zawadzki. W zjeździe tym po raz pierw
szy od czawu wojny wezmą udział chirurdzy nie: 
mb-ecy.

WYSIEDLANIE POLAKÓW Z ROSJI. Z Mo
skwy donoszą. Preaydjum cemtrain-ego komitetu 
wykonawczego sowietów uchwaliło przedłużyć 
termin wysiedlania byłych obywateli ziemeikich,

.  , -------  — zamieszkałych w dlcręgaioh nadgramicznych na
atak  na duchowieństwo katolickie. Dnia. 22 b. m. Ukrainie i Białorusi, do dnia 1 listopada b. r. Listy

G w a łto w n e  w a h a n ia  fra n k a  
francuskiego

Kraków, 24 września.
La stosunkowo dłuższym okresie stabilizacyj

nym, fiank francuski ponownie uległ bardzo silnym 
wahaniom. Poincare‘mu udało się utrzymać frank 

Ina kursie 160 w stosunku do funta angielskiego. 
Wydawało się, że jeiii nastąpią jakie . zmiany 
w kursie, to jedynie na korzyść fraiika. Tymcza- 

em ku przerażeniu caiej ludności Francji — franlc 
spadł onegdaj gwałtOTmie i rozpoczął się nanowo 
taniec waluHiWy. Frank spadł w eiągu ydnegc 
dnia o 15 punktów, następnego tkna jeszcze wię
cej, tak, że ptłacono za fu n t 177.5.

Spadek ćbecny ma wszelkie ceehy spekulacyj
ne, to też rząd francuki uchwalił drakońskie środ
ki przeciw siiakulontom. a jak brzmi rozporządze
nie, „będzie surowo karał te czynniki, które okażą 
się winnemi nowego padlku". — Z drugiej jodmak 
strony utrzymują sfery giełdowe, że przyczyny 
wzrostu dewiz we I raiK-ji Stzmkać należy wzmożo 
nym popy cie za walutami przez przemysł i handel 
francuski w związku z jesieememi zejkupiami su 
rowca zagranicznego.

Rząd jednak rozpoczął dość silną akcję inter- 
wu-nejną, dzięki której na wcaorajssych zebraniach 
g ie łl krajowych i zagranicznych, frank nioco się 
poprawił I tak w Zurychu kurs franka podniósł 
ię -do 14.45. za funt angielski płaeo-no w Paryżu 
17350, & więc o 4 punkty mniej.

Po zamknięciu kroniki
ZWIEDZENIE PIEKARNI MECHANICZNEJ

M e w torek ,t. j. 28 b. m. rad^eowic m ^jscy , naie- 
żący do ko.m^ji aprow izacyjnej zwiedzą p jtin rn ię  
mech ani rzną w P o lgó rzu  przy A lej i pod Kopcem.

WYSTAWA NOWOCZESNYCH OPRAW 
KSIĄŻKI Łącznie z wystawą prac uczniów państw, 
zikoly przemytłu artynstyetzn ego, której otwarcie 
natąpi w a io d ad ę  dnia 26 b. m„ otw artą zostanie 
w Tow. Sr.tuk Pięknych wystawa nowoczomych 
o-praw książki znanego zaklad.u introligatorskiego 
Roberta Jahcdy z Krakowa. Wystawa ta obrazo
wać będzie działalność i  rozwój w- zakresie arty 
stycznej oprawy książki w  latach 1925 i 1920.

Z ZAPISKÓW Z  „PCD TELEGRAFU". Policja 
areztowaia niejakiego Romana Michalskiągo za 
kradzież roweru na szkodę Edwarda Rutkowskiego 
Do nńfszkar.a Sk-fana Wacławika przy ul. Pawiej 
22 włamano się i skradzione ubranie m arynarko
we. Hermanowi Lehrerowi skradziono z warszta
tów przy ulicy Miodowej 27, maszynę do zakręca
nia blachy, wartości 1.000 zl, wreszcie Hoknie Fi 
giel zatniezkalej przy ulicy Starowiślnej 14, skra/ 
dziono ze strychu bieliznę znacznej wartości.

SA.MOBÓJSnYO PROFESORA UMWER 
TU W MOSKWIE. Znany wiedeński biolog , j . 
uniwersytetu w Moskwje, dr Paweł Kammprer, po
pełnił w Schuoeburg-u wystrzałem z rewolweu sa
mobójstwo.

EPIDEMJA TYFUSU W NOWYM JORKU. —
,.Le Journal" donosi z Nowego Jorku, że panuje 
tam gwałtowna epidemja tyfusu.

m s r a w f  s ą d o w e
Wil ■ fcunwu

REHABILITACJA.
Przed sędzią Hubaczltiem stawał w tutejszym 

sądzie karnym Franciszek Piotrowski, który w to- 
warzystwie jakiegoś wspólnika skradł Esterze 
Kuhler na dworcu kolejowym kwotę około 400 zł. 
Sędzia Hubaozek, po przeprowadzaniu rozprawy 
w pierwszej instancji uznał Piotrowskiego winnym 
zibrodini kradzieży i zasądizii go na karę dwumie
sięcznego ciężkiego więzienia z obostrzeniami.

Na wczorajszej rozprawie apelacyjnej Trybunał 
por)cwił dowód z przesłuchania poszkodowanej 
OTaz prz<*i>K)wad*ił dowody ze świadków, posta
wionych na alibi okaiżonego, poezem zmienił wy
rok, uwalniając oskarżonego od winy i kary. — 
Oskarżonego Piotrowskiego zastępował adw dr 
ĄYożniakow&ki. <
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Powielamy rysunki ś pismo ręczne era z maszynowe
według następujących wiórów: 8311
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Prod ukcja ra rm a c fiu iyc zn a  
i n a d zó r r z ą d o w y

W arszaw a, 22 września.
W szystko, co wchodzi w zakres spraw  fa r

m aceutycznych, jM-Rikga, W ydziałow i fannaceu  
tycznem u przy  departam encie V. m inisterstw a 
spraw  w ew nętrznych, oraz In sty tu tow i fa rm a
ceuty cznemu.

ZaVlaniem In s ty tu tu  je s t badanie surowców 
i środków  leczniczych, zadaniem  zaś W ydziału 
nadzór n ad  p rodukcją  i obrotem  środków  lecz 
niczych (handel hurtow ny i dctajhczny), dezyn 
fek ey jn jch , trucizn, naw et używ anych w tech 
nice* oraz spraw y zaw odu farm aceutycznego. 
Nadzorow i tem u podlegają: w ytw órnie środ
ków  leczniczy cli (fabryki i labomtoTja), ap tek i, 
droyerje , hurtow e i dc-tejliczne handle śro d k a
mi leczaiiczemi i truciznam i, oraz parsona!, za
trudniony  w  ap tekach .

P rzem j3 l chem iczno farm aceutyczny rozw ija 
się najlepiej na terenie b. K ongresów ki, apte- 
k arstw o  m niej więcej rów nom iernie w całej 
Polsce. N a jedną ap tekę  przypada około 15 ty 
sięcy m ieszkańców . W chwili obecnej w szyst
k ich  ap tek  w  Polsce je s t około 1.80U (apteki

personrrpubliczne, zakładow e, K as eh o n  clij 
lu  zaś fachow ego około 3.GU0

W  zakresie reiorm y atudjów  ap tekarsk ich  
uczyniono wiele. Dziś, na w zór studjów  francu 
skich, iatrueją u mis na  un iw ersy te tach  w y
działy  fanm aceutyczne z 4-lctnim  lub 3-letoim  
kursem .

Jeżeli chodzi o w ytw órczość środków  lecziu 
czych, to  jesteśm y sam ow ystarczaln i tv zak re
sie produkcji surow ic i szczepionek (P aństw o
w y  Zakład liigjeny), p repara tów  arseno benzo- 
1 owych (Spiess, Z ak łady  chemiczne w  Grodzi
sku i Zgierzu), k tó re  idą naw et na  eksport, 
oraz w  zakresie surow ców  roślinnych, k tó re  
nie są zupełnie w ykorzystane, a  m ogłyby przo- 
cież, z chwilą należytego zorganizow ana zbio
rów  p lan tacy j, stanow ić pow ażny a rty k u ł zby
tu  za  granicę. Ponadto  jed n a  z lirm  w arszaw 
skich rozpoczyna, próbę produkcji czystego kwa 
su  salicylow ego —  w szystk ie zaś pozostałe 
środki lecznicze idą  do nas z zagranicy, prawne 
w yłącznie z Niemiec, chociaż n iekiedy drogą 
okólną.

Jednem  z najpilniejszych zadań, jak ie  s ta 
w ia sobie W ydział farm aceutyczny , jest w 
zw iązku z projektem  now ej u staw y  a p te k a r
skiej (do dziś istn ieje ich 5), ureg-ulowanie de-

U jiicznego handlu  środkam i leczniczem i 1 tri; j 
ciznam i —  poza aptekam i.

W  ostrym  sporze, jak i zaw iązał się między 
ap tekam i i drogerjam i, k tó re  dążą do zyskania 
pozwolenia na  sprzedaż znacznej ilości środ
ków  leczniczych, W ydział farm aceu tyczny  s ta 
nął n a  tem  stanow isku* ż.e in sty tuc ja , sp rzeda
jąca  środki lecznicze, m usi ponosić)(Kipowie- 
dziaiiiość za jakość  tych  środków  leczniczych 
(apteki m ają ooow iązek badania  jakości "środ
ku .v leczniczych, dostarczanych  przez firmy), 
co z konieczności pociąga za sobą kw alifikacjo 
farm aceutyczne.

Istn ie jąca  przy m inisterstw ie spraw' w e
w nętrznych  kom isja fannakopjł, pracuje nad  
wydaniem  farm akopei polskiej, k tó ra , ja k  ka
żda farm akopea, podaw ałaby  w arunki, jakim  
winny podlegać środki leczuic-ze i przepisy na 
ich przygotow anie. P race kom isji zostaną p ra 
w dopodobna ukończone jeszcze w roku  bieżą
cym

N ależy dodać, że je s t dążenie do stw orzenia 
n.iędzynaiodow-ej farm akopei, przynajm niej na 
środki, gw ałtow nie działające.

Informacje przemysłowe i handlowe
WWOŹ BEKONOW I SZYNEK DO ANGL!!.

Iz o a  h a n d lo w a  i  p r z e m y s ło w a  w  K r a k o w ie  zw r  
u w a g ę  p r z e d s ię b io r s tw ,  e k sp o r tu ją c y  en  do A n g l j i  
boczk i  w ie p r z o w e  i  s z y n k i ,  n a  n o w e  r o z p o r z ą d z e n ie  
r ząd u  a n g ie l s k ie g o ,  w c h o d z ą c e  w  ż y c i e  z  d n iem  
1  p a ź d z ie r n ik a  b. r. Od t e g o  t e r m in u  k a ż d a  c z ę ś ć  
bekona Jub sz y n k i ,  w y s y ła n a  do A n g l j i ,  m u 3 i być  
z a o p a tr z o n a  j o ś w ia d c z e n ie m  u rzęd ow om , że  t o w a r  
z o s ta ł  k o m p le tn ie  z a p r a w io n y  i o d p o w i e d n i  * « n -  
lon y .  Zo w z g lą d u  n a  w y m a g a ją c y  s i ę  w y w o *  p e r o 
n ó w  do A u g l j i ,  l e ż y  w  in te r e s i e  n a s z y c h  f . r m  w y 
w o z o w y c h ,  a b y  z a s t o s o w a ł y  s !ę z  c a łą  ś c i s ło ś c ią  
do n o w y c h  p r z e p i s ó w  rząd u  W i e l k i e j  B r y ta n j h  
B l iż s z y c h  in fo r m a cj i  u d z ie la  I z b a  h a n d lo w a  i p r z e 
m y s ło w a  w  K r a k o w ie  (D ługa 1).

W SPRAWIE WPŁAT NALEŻNOŚCI W WA- 
iU J ACH ZAGRANICZNYCH, Woboe czę.-to zda
rzających się re-klaiuaicyj w sprawie wypłaty na
leżności państwowych w wailuiraok zag-raniicjznych, 
przypomina się, że r.a podstawie rozporządzenia 
ministra skarbu z 22 bpea b. r., wypłaty te, jak 
również wypłaty w walucie polskiej na kupno wii- 
Iut zagranicznych, odbywać się wńnny na ogólnych 
zasadach, to jest na podstawie asygnaoji lub tak 
zwanych zleceń wypłaty w ramach rozporzą-Izal- 
nych kredytów w centralnej Kasie państwowe 
Kasa ta uskutecznia wypłatę za pośrednictwem 
oddziału głównego Banku Ryłskiego w W atscv 
vyir.

iw m MJKRZ«mEM mi mm
m a. 2SfK« JESIEHH9

W alne dla m odni arek ! A ksam ity, w elnety
we wszystkich kolorach poleca firma 3316

B R E iT  i N O W O M IA S T
K raków , u lica  Sfra£c;są 23. — Telefon £222

le p f-n la  7flm lę-#s c o w e  u s k u t e c z n i a  s i ę  o d w r o t n ą  p o c z tą

C z y  u ż y w a ł  P a n  ju ż

D E N T Y S T Y C Z N E
najlepszej jakości m arki „DENTOR"? Jeżeli n ie — to prószy

je szcze  d z iś  zam ów ić  u  3312 |fl

S . y O E Ł S łS j  b r a k ó w ,  u l .  E r s S z k a  3 !  0
T e l  c ł o  n  4340  — cełern p rzek o n a n ia  s ię  0  jakośc i i

T A M

I
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O K A Z J A  D L A  P .  T ,  C Z Y T E L N I K Ó W

Diarjusz ekonomiczny
—  filinister skarbu zatwierdził wnioski 

a egzekwowaniu od przeus:ębior8tw kooalnia-
oyC li  o r a z  od p r z e d s t a w i c i e l s t w  w ę g l o w y c h  p o 
d a tk ó w , w o b ec  p o d n ie s i e n ia  ceu  w ę g l a  p r z e z  k o n 
sor cju m  w ę g lo w e .

—  Minister koiei, Romocki, postanowił bez
względnie odrzucić zamierzoną podwyżkę cen 
węgla, d o sta r c z a n e g o  k o le jo m  o 40% .

—  Celem zlikwidowania zatargu w łódzkim 
przemyśle włókienniczym z u o ł a n a  b ę d z ie  k o n fe 
r en c ja  p r z e d s ta w ic i e l i  p r z e u n  s f o w r l w  i ro b o tn ik ó w  
pod e g id ą  rz ą d u .  D e l e g a c j a  r o b o tn ic z a  d o m a g a  s ię  
5 0 %  p o d w y ż k i1 p łac .

—  Polskie cukrownictwo wdrożyło rokowa
nia z grupą iendynskicli banków, c e le m  u z y s k a 
n ia  z n a c z n e j  p o ż y c z k i  d łu g o te r m in o w e j ,  k tó r a by  
z o s ta ła  z u ż y t a  Da p r a c e  i n w e s t y c y j n e ,  u m o ż l iw ia 
j ą c e  d o p r o w a d z e n ie  do n o w o c z e s n e g o  p o z io m a  u r z ą 
d z e ń  t e c h n ic z n y c h  p o lsk ic h  cu k r o w n i .

— Sytuacja  w polskim przem yśle, wydoby
w ającym  ropę, p o p r a w i ła  s i ę  o s ta tn io  z n a c z n ie .  
I lo ś ć  s z y b ó w  w y n o s i ł a  w  k w i e t n i u  b. r. 1 9 6 ,  
w  m a j u  2 1 5 ,  w  c z e r w c u  2 0 8 ,  w l ip c u  2 2 6 .

—  W handlu towarami vłokienniczemi w Ło-
azi p a n u je  c h w i lo w y  za s tó j ,  s p o w o d o w a n y  g łó w n ie  
ś w ię ta m i  ż y d o w s k ie m i .

Wymienione firmy polecamy naszym Ćzyłelrihom

W a r s z a w s k i  S k ł a d  
lyrsj/Oorów fo to tira  tez. 
iSsetusfem. 2. 'lei.

H erba ta

M a i a  
z „ M e"
Juliusz Grasse

Sp. z  o. 0. |
K r u k ó w  I 

Fynek flł. 341

B e c h S i e i n  /‘ P r z e p r o w a d z k i  
B io ih n e r 

i o i  f z n d c z f r . 1
Wyłączne zastępstwo:

n .  m G i z m m
KRAKÓW, SZEWSKA 9

JOALl’ W1 IhK
zawodowy mechanikt strotetet for- 
ttoianów, kier Wytw.forteptanóu 
O. Cabryelska, uL Stolarska L. 0 

Telefon 36Q

m iejsca  i k o le ją  w ozam i nie- 
b low em i u sk u te c z n ia

Biuru spedycyjne i Komisowe
„s p e d o k o m ^

Spółka z ogran. odpow. 
Kraków, ul. Mikołajska 4 

Telefon 4640.
Fachowa obsługa zapewniona.

C e n y  u m ia rkowane .
Dla P. T. W ojskowych i Urzęd

ników odpowiednie zniżki.

Kursa maturyczns deksztakajgee

pod osobislem  kierownictwem 
pref. Bofluskwa Butrymcwicza 

K r a k o w ie ,  u l. S t u d e n c k a  U  14
p rzygo tow u ją  la k  do m a tu ry , 
iakoieitlo  wszystkich egzaminów

FŁATNOSCI PODATKU MAJĄTKOWEGO W 
PAŹDZIERNIKU. Mirisiters-two skarbu przypo-nu- 
na. że z końcem pażdizieniiika b. r. upływa termin 
plucn-osku nowej raty podatku majątkowego i że do 
tego temrimu 

a) płatnicy pierwwzcj grupy kon.tyTigeiiiO'Wcj 
(roliiifctvv'c), oraz trzeciej grupy kowtyingcntc-wej 
(drobny liandel, wierzytelności pieniężme i t. d.) 
zobowiązani są, pokryć w eałoóoi, łącznie z iłd 
tychazassowcmi ratami, wymierzony im podatek 
majątkowy bez zwyżki kontyngentowej}

■b) plCituiey drugiej kałegorił (większy przemy-sł 
i liamM) zobowiązani są w tjnnże terminie uiścić 
łącznie z dotychcza-owemi ratami połowę podat
ku majątkowego wraz ze zwyżką kontyngentową. 
W yjątek stanowią platnicj;, których m ajątek osza 
cowuno nie wryżej nad 10 tysięcy złotych i którzy 
w myśl dotychczasowych zanządizeń obowiązanii 
są w terminie Jo  końc-a października b. r. uiścić 
we wszymkioh grupach uzupełnienie do połowy 
wymierzonego im podatku.

Zaznacza się, że niezwłocznie po upływie po
wyższego terminu płatności, wlad-ze skarbowe 
przystąpią do przymusowego ściągania nieuiszczo- 
nych należności z tytułu powyższej raty-, oraz po
przednie zaległości wraz z kanm i za zwiokc i ko
sztami egzekucji.

STRATY RZĄDU NA FIRMIE „FRANCC<PDL“. 
P rasa przynosi następujące sensacyjne i rewela
cyjne szczegóły o panamie firmy „YrAneonol-1, 
która minia wytwarzać samoloty wojskowe Wła- 
ścicieldiri są pp. Nałansohn, Wcrthcim i Wolim. 
Ziiolnii oni uzyskać od rząliii przeszło 4,000.000 zło 
tych w zlocie, oraz olbrzymie sumy wUlaTkaSh ty”  
tiił.dm zaliczek,

\Vr ciągu trzecłi la t zbudowali oni fabrydcę za,

Z .  S Ł A W S K  i  R ’ R Z E S Z O T
i l l u ? ’c :  ulica Sienna Ł. 14. — Skład: ulica Pawia L. 15

T e l e k o m  3 5 - 1 3  3292

ŁtóuTtrajj Sodroaileckl pi?wwri?®ęth goMiS
f f l l

© ś r f io i i ą s M a j j f f i ,  D ą b r a w i e e k i e g e  ki9p»,lEb „ S s ^ y " ,  
j ? c m  e t  H r ź s a .0 r z n i ę t a ,  r ą b a n e  I  w  

s U o s i a r u s a  z  ^ j a ie s ic ia fo in  d  a p lw ia i c y n a  l a a lU io r z y s in le l s z y c t s  w a i f c a - a a s a

A m L f  B L ? E l 9E f f F E Ł D > ,  E r a l i ó w ,  P a w  l a  I Ł  T e ł .  5 9
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i p ! E i i l 6» f  nrmy PGieuiifiy naszym CzytsinlKom
mi polskieffli pnzetrzy-mj-wane są cizęsto razem 
z konwojoniami na kolejach, rumuńskich po kdka 
tygodni i w ten sposób nie dopuszcza się do ich 
wyładowania. Dalej koleje rumuńskie przyznały 
w ostatnim czasie innym państwom pewne zniżki 
taryfowe, któremi towary polskie nie są objęte. 
Poza tem Buaiiiuuja stosuje cały szereg innych 
utrudnień.

Jest rzeczą zrozumiałą, że w dobie ratyfikacji 
traktatu miedzy obu państwami należy zwrócić 
na to szczególną uwagę.

Wobec tego, jak się dowiadujemy, -jutro odbę-
dzi. . b1q w minlateicstiwic spraw zagraniC7.nyo.h
przy udziało posła Rzeczypospolitej w Kimninji 
\Vieiowicę3kiego, niiędizymuitsilerjałna konfcroiu ja, 
ilale-rjaly ujawnione i zebrane w tej sprawie przez 
konferencję poulużą po-łowi Whełowieyslkieimu dopicpiącłze, uzyskane, jaiko zaliczikę na dostawę

a.pałratów i moiOrów, bulowy tej jelna-^owoż ] t-, ijj, ̂ , w jedni ej interwencji u rządu rumuńskiego.
tychczas nie ukończyli. WYWÓZ " POlSKICH MEBLI GIĘTYCH DO

Straty, poniesione przez skarb w orkow y na 
,.r ranccpolu!I, są olbrzymie. Su.ma odtsetek, oraz 
straty  na dewaluacji i na niewykonaniu umowy, 
wynoszą- według miarodajnych obliczeń, 3 mkjc- 
liy zlotycih w zlocie.

,.Franeopoł" oświadczył ostaitnio, że o ile nio 
r.t.rzyma dalszych 8 miij-onćw zalbaki, 'U> wogńle 
nie będzie mógł wybudować fabryki, a tem-amem 
nio będzie mógł wykonać zamówień (!!). Władze* 
woj ko-we posta-n-owly wobec tęgo zmusić „Fr.an- 
copol“ do poszukmiia w-spólników, którzyby do
starczyli „Franeo[X)lcw'.i“ potrzebnego k.ipt-tałm 
Prawdopodobnie wspólnikami tymi będą „Skoda“ 
i „LoiTa,iu-Die.trich“.

UTRUDNIENIA EKSPORTU POLSKIEGO 
PRZEZ RUMUNJĘ. Na oneg*h,iszem posiedzeniu 
sejmowej komieji spraw zagra-ułoznyc-h przy oma 
wianiu ratyfikacji traktatu gwarancyjnego polsko- 
rum-utiskiogo zwrócone uwagę, ze Kuiminja utrud
nia w sposób nielojalny wobec nas cksp-ort pro
duktów polskich na s,-.vo;3 toryt-orpun, oraz czypi 
trudności techniczne przy trawzycio polskich to
warów przez rumuńjkie tcrytorjnni-

W tej sprawie możemy podać następujące szczc 
gó:y. Okazuje się, że rcagony kolejowe z wyrobu-

C i i k i r m  i e

P . M Ą U m Z I O
R y n e k  g łó w n y  88

r> zi/Oorj/ ^  
p i ś m i e n n e

R. ALEKóANDliOWłOZ 
Basztowa U. — Tul. 311 i 4064
’inr-nryn prf.yburOw ■jlarowyub

U bezpieczenia
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ŻCm klan.
fotograficzni/
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Samoloty Kursują eoilzlenate, z wyjątkiem it-ledziel.

Polski nr ze mysi qo;iierajmyt

S H Y R K S f i S K i E

B Y Ś M Y
makatki, chodniki, poduszki, według 
o r y g i n a l n y c h ,  stylowych n'zorów

i  :t s  z a m ó w i e n i e .
d o ta r o w y *  

Wykonanie a r iy s ty c s a e  - terminowe.

„ S ^ Y l f « 6 P E a S “
H .  c a a f  ! S S E © S K f l

K on ccsjan ow asa  szk o ła  wytwórnia1 
iiyw lo ś w  nsnyrneńakich
PSST ręcznej roboty

ISBAEÓft, -IffilCA 2UM .M K& h. 5.
W ystaw a naszych ^eksponatów na T a r
ga eh W schoduich“ wzbudzil-a og 

zainteresow anie i uznanie.

śŃł'--ę Nfty .Iz
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ANGLJI. Jak  donasi prasa gdar^ka, ląduje się ty
godniowo 3—4 wagonów mebli giętych do Anglji 
i jest nadzieja, że ilość ta zwiększy się w obecnym 
sez mio. Obecnie zaczęli nd-eres-cwać się tym arty
kułem również kupcy amerykańscy. Pozyskanie 
targów angi-isku-h nastąpito wskutok stałej poprą 
wy jakości naszyrcłi mpbli giętych. Jednocześnie 
gr-zamjłsł ten w Malo-polsco sktitoeziiie zaczyna 
ikonkaro'wać z przemysłom czesko-sluwackim.

Z\VOL?UENIE OD OPŁAT STEMPLOWYCH 
A K C Y J ZA G R A N IC ZN Y C H . IV min. skaibu opra
cowano projekt rozporządzenia prezydenta Rze
czypospolitej, mocą którego akcie (świadectwa 
lymerzasowp.) zagraniczne, wy prsacaonc skutkiem 
zmiany mo-netarnej zamiast dawnych aikcyj, od 
których już raiz — z powodu v, prowadzenia ich Jo 
Polski — pobrano opłatę stemplową, mogą być 
ud tej opłaty całkowicie lub częściowo zwolnio
ne, o ilo odnośne państwo obco przyzna analogicz
ne zwolnienie akcj4m polskim, przemianowanym 
na walutę zlotową.

SAMOCHODY W POLSCE. Według wykazu, spo
rządzonego praez ministerstwo ribót -ptudieznych, 
w dmu 1 lipca o. r. kursowały na Mijffl obszarze 
Rzplitej Polskiej 18.452 pojazdy mochauiczne cy
wilne, jako to samochody osobowe, autobusy, sa
mochody ciężarowe, motecyklo i t. d. 7, liczby tej 
na samochody ciężarowe przyralato 2.884, na oso
bowe zaś 15,568. Największa liczba samochodów 
przypadała: na komisurjat m. st. Warazawy ■
4 280, t. j. 1 pojas. I na 219 m ieszkańców, n a  woj. 
poznai skte —  3.228, t. j. 1 samochód na 609 
mieszkańców, następnie woj. śląr.kie — 1.846 czyli 
1 pojazd na 464 mieszkańców. Najmu lej samocho
dów było w w oj. taruopolskiem 68 czyli 1 pr 
mocliód na 21.008 mieszkańców, poloskiem y -  
a więc 1 na 12.235 mieszkańców, nowogró z iem 
73, czyli 1 pojazd na 11-28 mieszk»')CÓVL Prze
ciętnie w całej Rzeczypospoliiej 1 pojazd mecha
niczny przypadł na 1.45G mmszkauców. W sto-. 
Sunko do 1 stycznia t« '/ba samochodów wzrosła 
o 8 proc.

Z TARGÓW  FUTRZANYCH. Sezon w dżin
ie futer  rozpoczął się już i z a p o w ia d a  się irzglę 
dnie dobrze. Orl kilku dni ruch w lau-cio oży
w iony. W detalu  w arunki s p rz e d a ż . - 40— 5 0 % 
gótó.wką, reszta  w weksla>cli od 2—3 m iesięcy. 
tąaÓB M handlu doLaliewnym rozpocznie się d o 
piero z koncern paździcmiKa przyczcm  zapew- 
no przedowiSEv3'tkicni fu tia  tanie będą się cic 
szyły p o p y to m . Ceny w hurcie za najpopu lar
niejsze g a tu n k i przedstaw iają  się za jedną 
Sikórke (skórę) następująco: k a rak u ły  5 <lo

nicą panuje tendencja  mocna, k tó ra  w pływ a 
również na nasze targ i. Z fu ter drogich podnio-. 
sta  się emia karakułów , po tan iały  w ydry.

STÓSUNKI HANDLOWE POLSkO-GPECKIE.
Przeanyisł grecki Jw t w niektórych działac-h słabo 
rozwinęty i Grecja jest zmuszona importować zna
czne ilości towarów. Polska, nie przedstawiająca 
dla G-rec-ji mcbozpieiozcństwa politycznego, mogła
by znaleźć przy cenaoh konkurencyjnych dobry ry 
nc'k zbytu dia w elu swoich fabrycznych wyro
bów, a pi-Łodcwszystkieim tekstyljów, wy-robów me 
talowych chemicznych drzewa, węgla, zicmiopłej
dów, oraz nioktóri^cai artykułów spożywezyeb.

Z" drug-iej s tro a i wzamiun za towary polsltle 
Grcoja może dać Polsce bezpośrednio niektóre to- 
wary, które d-otrcticzas były zawsze sprowadzane 
przez porty niemieckie, co znacznie podrażało te 
towary. Obecnie za pośrednictwem Targu Poznań, 
śkiego i grecko-polskiej laby handlowej w Ate
nach kolonjahie hurtownie polskie mogą sprowa
dzać rodzynki, koryntki, wina, koniaki i t. p. 
wprost z Grecji via Pireus—Gdańsk. Miejski urząd 
Targu Poznańskiego prosi wszystkie hurtownie# 
kolonjahie z całej Polski, któreby reflektowały na 
powyższe dostawy, o podanie swojego adresu 
(Poznań, Głogowska 42), celem, skomunikowania 
ich z grecko-pokiką Izbą handlową w Atenach. — 
Poważniejsze firmy, mające do&lateczne zabezpie
czenie w nieruchomościach, lub powa/.niejs-ze ka. 
pitały, mogłyby ewentualnie dostać zastępstwa 
pierwisnOTzędinych firm grecikicli.

WZMOŻONY PR ZY PŁY W  EMIGRANTÓW 
Z PO LSKI CO BRA ZY LJI. Znaczne zapotrza*- 
kowanie robotników  rolnych w B razylji (stan 
San Paulo) zostało chwilow'0 zaspokojone przy-i 
jazdom  o-kolo dwmdziestu .ki lku tysiec-y rolni
ków.

Znalezienie pracy fizvc.zncj jest tu  st^sunso* 
wo ła tw e, zarobki jednak są  niskie, w ahając 
się pom tędzy 4 a  7 m ilrejsam i dziennic, z a 1 o - 
żrtie o d . miejsc,owo śei i n-odzaju p ra c y .' Boa 
trudnios-.-ii znajdu ją  pracę rzcinioslulcy, 7-r|n4  ̂
b iająe przeciętnie to  do -.3 nnlrojsow dzien
nie, O trzym a111® pra.cy dla in teb g 1 (U., s z o  
„olnie jiiepos.uad.-ljącej -określonego fachu, i r s t  
praw ie niemożliwe, p ry c z o m  sy tiiac ja  ta  wo
bec dużej 
ssza.

z Kuroipy sta le  się pagar-
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WALUTA
D clapy   ................................................... 8-97-8 ;9 3 -8 --Ą ,
Belgja . .
Kopenhaga  
Londyn . •
Rowy Jor*
Pacy* - - •
P r a g a  .  ,

Si wsjearja 
utlosay

. 24-25 -2 4 -3 1 -2 4 -1 ^  
239«0—240-20-2:{9tw  

i3-79 - *3-9» -4 « -e«  
. . . < 00—9-02—8-:i° 

25-20-25-26 - 251« 
. 20-72—20-78—26-tii
i 74-35—174-79 -1 7 3  9- 

33 15 -33-53 -3 3  33
Wiedeń 127-27—127-5J—1201)7

Odjpowieuziainy redaktor: 

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I

B  B R ffB IiE  Q iiŁ8SZ SH Ift I  

1̂ Poszykuję 2-3 pok&l!
z kuchnią i przjnnlornościa

ónlarów , w ydry 20 do 60
fr,rbowane wre F rancji 3 do 7 dok, króliki fa r
bow ane w Niem czech i we F ran c ji 75 centów 
do 2 i r ó l  doi., k re ty  15 do '2<5 centów'. Zagra-

dolarówą piżmowce j j»|, ™ czynszem miesięcznym 
1 lub kwurtulnym — wou-.u
umowy. Zgłoszenia do admi
nistracji „Nowej Reformy' 
dia „Zet.1

g/ya jł; a Cl y Ci n i e - s x 2 ^ rs -
k 4  d ia  i a » u p u l  Kapelusze 
męskie, najmudnirjsze, ko
szule, krawaty, poleca „Au 
Bon ilfaroheuj Kraków, ulica 
sw . Tomasza 2 0 . Tblef. 2 7 5 3 . 

3 3 1 9

C zcionkam i Drulcarni L iierack tei 37 K rakow ieJ ulica Jap ie ilońska  Li. 10, pod zarządem  Stanisław a Ziem iańskiego.


